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Tełotnu Redakcji Nr. 192, — Tolefna Administracji 78, 


wa r TASAL 


OZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Nsczeln:k Państwa postanowieniem z d. 
17 marca 1921 r. zamianował dr. Ernesta 
Tila emerytowanego zwyczajnego profesora 
prawa cywilnego Uniwersytetu Jana Kazi- 
mierzą we Lwowie honorowym profesorem. 


Naczelnik Państwa postanowieniem z d, 
11 maja r. b. mianował Władysława Mi 'lera 
i Stanisława Wyrobka, dyrektorami departa- 
mentów w Ministerstwie sprawiedliwości, 


Minister Wyznań Religijnych i Oświece- 
nia Publieznego zatwierdził uchwałę Grona 
Prof:sorów Wydziału Mechanicznego Poli 
teelmiki lwowskiej, udzielającą dr. Antonie- 
mu Plamitzerowi weniam legendi z zakresu 
geomatrji wykreślnej na Politechnice lwo- 


wssiej. 


Minister Wyznań Religijnych i Oświece- 
nia Pubheznego zatwierdził rozporządzeniem 
% doia 25 kwietnia 1921 r. Nr. 2955 TV 21 
uchwałę Rady Wydziału filozefirznego z d. 
14 stycznia 1921 r., mocą której dr. Tadeusz 
Wałek uzyskał na Wydziele filczoficznym 
Uwiwersytetu Jagiellońskiego veniam legendi 


fe | z zakresu historji starożytnej Grecji i Rzymu. 


"w administracji 


dyrekcji skarbu zamianował 
skarbowej w Małopolsce 
k:ncelistę Aleksandra Bukatę z Grzymałowa 
ulieiałam kancelaryjnym w X. klasie rapgi 
z ważnością od 1 lipca 1919. 


Prezes 


Prezydent małopolskiej đvrokeji poczt 
i te'egrafów we Lwowie nadał posadę za- 
rządcy pocztowego w Podwołoczy:kath star- 


Nume: pojedynczy kosztuje w miejgeu i na prowincji E Nik. | 


Konto P. K., O, Nr. 141.690. 


- e e M O ummama mi 


| szemu oficjałowi pocztowemu I klasy Julja- 


nowi Haudekowi. 


Prezydent dyrekcji poczt we Lwowie 
zamianował naczelnikami urzędów poczto- 
wych: oficiała pocztowego Jacka Mączyń- 
skiego w Ulanowie, asystenta pocztowego 
Marję Kamińską w Nowosielcach k. Żura- 
wna, oficjała pocztowego Marjana Burkiewi- 
cza w Radomyślu wielkim, oficjała poczto- 
wego Stanisława Herwatha w Radomyślu n. 
Sanem, starszego oficjała pocztowego IL. kl. 
Emilję Rossian w Worochcie, starszego ofi- 
cjała pocztowego II. kl. Eugeniusza Albiń- 
skiego w Nowem mieście, ofiejała pocztowe- 
go Adama Dydaekiego w Jaryczowie, oficja- 
ła pocztowego Jana Bauminka w Szezarcu 
k, Lwowa, asystenta pocztowego Wojciecha 
Skibińskiego w Tłustem, asystenta pocztowe- 
go Michała Ziegelheima w Jaworniku pol- 
skim, asystenta pocztowego Wineentego Krzy- 
żaka w Stojanowie. 


Na mocy $ 7a. ustawy z dnia 5 maja 
1869 Nr. 66 Dz. pr. p. zakaznie się rozsze- 
rzania na msłop |-kim obszarze administra- 
evinym cz»sopisma żargonowego Unser Stimme 
(Our voice) wychodzącego w Londynie, or- 
wanu żydowskiej partji soejalistycznei (Poa- 
lej-Sjon) i odbiera się temu debit pocztowy, 
ponieważ prowadzi agitację na rzecz gwał 
tosnego przewrotu społecznego pod egidą 
III ciej międzynarodówki i systematycznie 
występuje przeciw Rzeczypospolitej Polskiej. 


Rozporządzenie 


Prezesa Głównego Urzędu Ziemskiego 

z dnia 7 kwietnia 1921 roku w przed- 

miocie zniesienia powiatowego Urzędu 

Ziemskiego w Mościskach i włączenia po- 

wiatu Mościskiego do kompetencji Urzę- 
du Ziemskiego w Przemyślu. 

Na mocy art. 21 ustawy z daja 6 lipea 
1920 r. o organizacji urzędów ziemskich (D7. 
U. R.P. z 1920 r. Nr. 70, poz. 461), za 
rządzam, co następuje: 


Niedziela, 29 Maja 19£i. 


maso > > m 


we Lwowie bez dostawy 


Wszystkie ogłoszenia 
Podwale 3, w godzinach od 
sk» 7. 


szyt 40 Mk., rocznia 160 


$ 1. Powiatowy Urząd Ziemski w Me-| 
ściskach znosi się. 

Powiat Mościski włącza się do 
kompetencji powiatowego Urzędu Ziemskiego 
w Przemyślu. 

$ 8. Rozporządzenie niniejsze wchodzi 
w życie z dniem ogłoszenia. 
Prezes Głównego Urzędu Ziemskiego: 


(—) Z. Wilkońsi. 


Rozporządzenie 


Prezesa (Głłównego Urzędu Ziemskiego 

z dnia *% kwietnia 1921 roku w przed- 

miocie zniesienia powiatowego Urzędu 

Ziemskiego w Wolinie i włączenia powia- 

tów Doliniańskiego i kolskiego do kom 

petencji powiatowego Urzędu Ziemskie- 
go w Stryju. 

Na mocy art. 21 ustawy z dnia 6 lipca 
1920r. o organizacji urzędów ziemskich (Dz. 
U. R. P. z 1290r. Nr. 70, poz. 461), zarzą» 
dzam. co następuje : 

$ i. Powiatowy Urząd Ziemski w Do- 
linie znosi się. 

$ 2. Powiaty Doliniański i Skolski 
włącza się do kempetencji powiatowego Urzę- 
du Ziemskiego w Stryju. 

§ 8. Rozporządzenie niniejsze wchodzi 
w życie z dniem ogłoszenia, 

Prezes Głównego Urzędu Ziemskiego: 

(—) T. Wiłkoński. 


"u. 4 mah 


Rozporządzenie 


Prezesa Głównego Urzędu Ziemskiego 
z dnia ? kwietnia 1921 roku w przed-' 
miocie włączenia powiatu Jaworowskiego 
w zakres kompetencji powiatowego Urzę- 
du Ziemskiego w Kawie Ruskiej. 

Na mocy art. 21 ustawy z dnia 6 lipes 
1920 r. o organizacji urzędów ziemskien (Dz 
U. R. P. z 1920 r. Nr. 70, poz. 461), zarzą- 
dzam, co następuje: 

$ 1. Powiat Jaworowski włącza się do 
kompetencji powiatowego Urzędu Ziemskiego 
w Rawie Ruskiej. 

$ 2. Rozporządzenie niniejsze wchodzi 
w życie z dniem ogłoszenia. 

Prezes Głównego Urzędu Ziemskiego: 

(--) 7. Wilkoński. 
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PRENUMERATAJ 


we Lwowie z dostawą, z przesyłką pocztową w Polas , 
z przesyłką pooztową w innych państwach 


miesięcznie 
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rzyjmaje Administrasja „Gazsty Lwowskiej”, Lwow, ul 
3 i 5—7 i biuro 8. Sokołowski i Ska, al. Jagielloń- 
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Echa dymisji gabinetu. 


Marszałek Sejmu wystosował wczoraj 
następujące pisni0: 


Warszawa, 27 maja 1927. 
Do Pana Naczelnika Państwa. 


Według oświańczenia Prezydenta Mi- 
nistrów p. Witosa. gabinet tegoż podaje się 
do dymisji. Według mojej opinji, do prze- 
silenia gabinetowego niu ma dziś konstytu- 
cyjnej podstawy, tworzenie zaś nowego ga- 
binetu w obecnej chwili mogłoby potrwać 
dość długo, a tem Samem narazić kraj na 
poważne niebezpieczeństwo. Z tych wzglę- 
dów i w porozumieniu z większością Sejmu, 
zwracam się do Pana Naczelnika Państwa 
z prosbą, aby dymisji gabinetu zechciał nie 
przyjąć, Ae 

Trąmpczyński 


Z Rosji powracają zakładnicy 


i jeńcy. 


Biuro prasowe Ministerstwa spraw za- 
granicznych komunikuje, iż na skutek pracy 
komisji mieszanych w Warszawie i w Mo- 
skwis, dnie 26 b. m. została nareszeie Zwol- 
niona misja dyplomatyczna p. Filipowicza, 
a miancwicie pp, Kazimierz Kolasiński Wło- 
dzimierz Rondy, Wacław Ostrowski, Czesław 
Rewiszewski. $.muel Błocki, Eugeniusz Ko: 
morowski, Kazimierz Izdebski, Jerzy Strze- 
telski i Leon Sandurski. 

Wyjazd komisji do Warszawy ma na- 
stąpić 28 b. m. We wtorek opuści Piotro- 
grad transport 700 jeńców wojennych z Mur- 
manie. Pozatem ua Murmaniu pozostaje wylko 
mała garstka Polaków, tsk, że wydostanie 
jeńców z Murmania możua uważać prawie 
za zakończone, Na drodze do załatwienia 
jest sprawa zwolnienia i wysłania do War- 
Szawy kijowskiej misji Czarwonego Krzyża, 
jak również sprawa wysłania ks. Biskupa 
Łozińskiego. 
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mężczyzna Í Kobieta, 


Hatena K. 


| Obrazsk z czasów wojny rosyjsko" 


japońskie}. 

(Ciąg dalszy) 
W tej chwili usłyszała szybkie kroki 
u swych stóp, potem kieś, pogwizdując, 
przebiegł kilkanaście schodków, dzielących 


| ogród od werandy i przed p. Anną stans! 


ładny, uśmiechnięty m!odzienie?, 
— Ach, to ty Jasiu! Już z miasta? 
(oś prędko. — Odezwała się młoda kobieta, 
Tak, Załatwiłem sprawunki i wra- 
tem. Gorąco.  Przetarł czoło i usiadł obok 
pstry. 
— Jest co nowego? — spytała ta osta- 


| inia trochę machinalnie 


— Ńowego? Taik — zawahał się 


Chwilę — taak. 


— Uóż takiego? 


— Trsehę to dziwne. Dawno miałaś 


ua, | list od Witolda? 


P. Auna wyprostowała się nagłe: 

— Biało się €o? 

— Ależ nie, nie. Nie bójże się zaraz! 

— Więc cóż słyszałeś? Mów! mów! 
— (zy Witold zapowiadał prędko przy- 
jazd? — zap:tał Jen, zamiast odpowiedzi. 


>. — Nie Jakżeż mógł? Nie jest prze- 
cież panem swojej woli! 

— To dziwne! — powtórzył Jan. 

— 06% więc takiego ? 

— Widziałem się w mieście z Anto- 
nim S., który wezoraj wrócił z Warszawy. 
No i cóż? 

— Powiada, że w hotelu — widział 
Witolda. 

-- o?! Nie może być! 

— I ja to mówiłem, ale on upiera się 
przy swojem; zna go przecież. Spotkał go 
w bramie o zmroku. więc, nie będąc zupeł- 
nie pawnym, zapytał portjera i niema wąt- 
pliwości, że to był Witold. 

P. Anna zerwała się: 

— Widocznie niespodziewanie prędko 
wrócił. Nie miał czasu napisać. Ale czemu 
jeszeze go tu niema? — Umilkła, zagryzła 
usta, ale już po chwili zawołała żywo: 

— Jadę zaraz do Warszawy. Zrobię 
mu nisspodziankę, Gdzie mama? Jasiu, kie- 
dy odchodzi najbliższy pociąg ? 

Zanim brat się spostrzegł, już jej nie 
było na werandzie. Jan ruszył ramionami, 
ale zaczął przeglądać rozkład jazdy i, gdy 
panie nadeszły, oznajmił im, że zaraz trzeba 
z domu wyjechać, bo pociąg odchodzi ze 
stacji najbliższej o 8, a o 10 wieczorem bę- 
dzie w Warszawie. Nie pomogły żadne pró- 
by matki zatrzymania p. Anny do jutra: 

— Muszę, mamo jechać! Toż ja go 
dwa lata nie widziałam ! 


I pojechała, — Matka usiadła pc jej 
wyjeździe, na opuszczonym przez przez córkę 
leżaku i zadumała się smutno. Oto los matek! 
Przed godziną ledwo mówiła, że jej tu do- 
brze, że jej żal będzie wyjeżdżać, a na pierw- 
szą wiadomość o powrocie męża, rzuciła 
matkę, brata, dom i poleciała do niego. Ko- 
cha go. To dobrze! — i matka powinna być 
zadowoloną. Pani R. westchnęła i kładąc 
rękę na ramieniu syna, rzekła ze smutnym 
trochę uśmiechem: 

— Ot— i znów sami jesteśmy, Jasiu! 

— No, no — niech się mama nie roz- 
tkliwis! Przyjadą tu jutro oboje, bo on prze: 
cież wypocząć musi i będzie weselej i gwar- 
niej, niż dotąd. 

— Prawda, nis pomyślałam o tem, mój 
drogi, — Mówiąc to, p. R. wyszła zarządzić 
wszystko na jutro. 


II. 


Gdy pociąg z hukiem wjechał na dwo- 
rzece wiedeński, p. Anna uczuła pewne Za- 
kłopotanie. Dotąd nigdy prawie nie jeździła 
sama, do tego późnym wieczorem! 

Ale to już koniec. Posługacz umieści? 
ją w dorożce, wykrzyknął adres, koń ruszył 
z kopyta żwawo. P. Anna, odwykła od mia- 
sta z onieśmieleniem patrzyła na szeregi 
latarń w Alejach Jerozolimskich, na wymi- 
jaiące ją tramwaje, ne tłumy, sunące ulica- 


mi. pomimo późnej pory. Patrzyła zresztą 
na to wszystko jak przez sen, ba myśli jej 
k:ązyły wciąż około jednego obrazu — ma- 
rzenia: nadziei zobaczenia może, Gdy konie 
zatrzymały się przed jasno oświetloną bra- 
mą Bristolu, zbudziła się nagle jak ze snu. 

— Jaśnie pani na którem piętrze ży- 
czy sobie? — pytał portjer. 

— Na którem? Ach, ja — ja.. 
stoi tu p. Witold M.? 

— Tak. 

— A więc do jego numeru. 

Portjer jakoś dziwnie spojrzał i zda- 
wało jej się, że stłumił uśmiech. Wtedy, 
jak błyskawica, błysnęła jej myśl, że jest 
noc, a oua Sama, bez pakunków, młoda i 
ładna, a nikt jej nie zna tutaj. Nagły pło- 
mienny rumieniec ją oblał: za kogo ten 
człowiek ją bierze! Oprzytomniała natych- 
miast. zmarszczyła ciemne brwi i wyniośle 
dodała: 

— Proszę zanieść rzeczy do numeru 
mego męża, — sunącć naprzod śmiało. Serce 
jej tłukło się silnie, gdy zapukawszy, drzwi 
numeru otwierała, 


Cay 


(Ciąg dulssy nastąpi) 


= Debata śląska 
w franeus*lej Izba dopatowanych. 


A W dalszym cią zu dyskusji republikanin 
lewicowy Lorin wyraża obawę, aby srry- 
= mierzeni, którzy msją dziś na Sląsku tymcza- 
sowe rządy międzyaninszniczo, nie znak źli 
à kię nagie wokee tymezasowazo rządu nie 
= mieckiego. Nie powątyiewajge bynajmniej w 
dobrą wolę ob*enago rządu niemieckiego, 
Lorin zapytuje, czy triny rząd znajdujący 
się poza właściwym rządem niemieckim, nie 
przeszkodzi mu w zrealizowaniu swoich in- 
tencji, o ile sprzymierzeni nie będą należy- 
cie nad tem czuwać. Mowca winszuje Brian- 
dowi zacieśnienia węzłów z Bzlgją i pragnia 
by prowadzono tę samą politykę w stosunku 
do rych sprzymierzonych. Polsce, będącej 
= również sprzymierzeńcem Francji, zalegić by 
| mógł umiarkowanie i rozwagę, których wy- 
maga obecna sytuacja. Mowca jest przeko- 
= nany, że Polska przyjmie radę Francji. 
Briand przerywając wywody mowcy 
= oświadcza, że uczyni to w intereste Polski. 

Lorin omawiając w dalszym ciągu 
sytuację, zaznacza, ża niebawem mają się 
udać na Górny Sląsk eksperci, których zda- 
nie byłoby rodzajem  ostatu:ej instancji w 
sprawie plebiscytu i dlatego występuje prze- 
ciwko icb wysłaniu, 

Briand odpowiadając Lorinowi, o- 
świadcza, iż jego zdaniem Rada Najwyższa 
nie może powziąć decyzji zgoduej z zasada- 
mi sprawiedliwości, jeżeli nie otrzyma je- 
dnomyślaej propozycji przedstawicieli państw 
= sprzymierzonych. Atoli w  zapatrywaniach 
= przedstawicieli komisji 
ujawniły się różnice, a taki sam wypadek 
może zajść i na posiedzeniu Rady Naj- 
wyższej. 

Dlaczegoż więc nie powołać prawników 
i rzeczoznawców techmeznych, którzyby zba- 
dali sytuację i sformułowali swą propozycię 
` w formie przez traktat przewidzianej. Wzglę- 
dy geograficzne i etuograficzne, przewidzis 
ne przez traktat, przemawiają za nami, gdyż 
ludność polska znajduje się w wię- 
kszości w okolicach sąsiadujących 
z Polską, z punktu zaś widzenia ekón=- 
mieinego okolico te Stanowią okręg przemy- 
słowy, z którego korzysta cały swiat a więe 
wiele krajów, k:óre me są nieżyczii wie uspo- 


) sobione dla Polski, Lecz wobec tego, ża uwa- 
_'  żają ją za naród młodzieńczy, któremu po 
f trzeba joszcze przyjacielskich rad, troszezą 

się o to, by przemysł tych bogatych okolie 
p 


nie upadł wskutek nieudo'n-j administracji, 
a obawy te są uzasadnione. Wszystkie te 
sprawy muszą być uregulowane w raporcie, 
= który będzie przedstawiony Radzie Najwyż- 
szej, a na podstawie którego to raportu Ra 
da poweźmie doryzię. Jestto załatwienie naj 
lepsze dla Polski, a dzięki temu sprawa zo- 
stanie załatwioną w sposób rozumny, tak. 
że Niemcy nie będą mogły powiedzieć, że 
odbieramy im środki do zapłaty Francji. 
Uzyskamy od Rządu polskiego za- 
pewnienie, że przez lat 15 odbywać 
się este jak obecnie, podziałsu 
rowców i że okolice te przyjmą na 
siebie część ciężarów z odszkodo- 
= wania płynących. 

À Briand dodaje, że jest rzəczą pewną, 
_ iż Rząd polski zgodzi się nakontro- 
= lę międzysojnszniczą dla zapewnienia 


b 


Jaiwiga Petrażycka- Tomicka, 1) 


-O żywych kamieniach, 


(1. Żywe kamienia — Wacława Bereuta. 
2. Katedra Bogarodzicy w Paryżu 
Wiktora Hugo.) 


s 
. 


Strasznem i 
wielkich zdarzen dmejowych — rozsypuje Się 
to, co się mocnem zdawało, idzie ludzkie 
szczęście w perzynę. 

ycie młode staje się cieniem, fikcją; 
naturainem się zdaje, że kwiat ludzkości gi- 
nie. Czyjeś serce zgasło, czyjeś szczęście 
zczezło, ktoś pudł na drodze życia, a ludzie 
mówią: — „to "s!* — „tak sądzono !“ 
Życie się przez to aie zatrzymuje, nie się 
przez to nie zmienia. 

Jednakże ilość rozbitków życiowych 
wzrasta z dniem każdym i coraz większe są 

„zastępy tych, co umrzeć nia mogą i żyć nie 
mogą. — Indyxidualnem swojem życiem żyć 
nie mogą, bo „atracili wątek, zatracili treść 

_ 1 logikę życia. 

Dla tych ludzi oderwanie sig od dnia 
dzisiejszego, od krótkiego okresu czasu, któ- 

ry się życiem jednego pokolenia m:erzy — 

pest wypoczynkiem, jest potrzebą umęczonej 
duszy. 

| | Sub specie aeternitatis rozważane dzie- 

je ludzkości — każą duszy skrzydła położyć 

o sobie i w pokorze los swój znosić. Bo 

zem że jest ból życia jednego człowieka 
wobee bolu wszechludzkiego ? 


międzysojuszniczej | 


bolesnim jest przeżywanie 


tozpieczeństwa w wykonasiu tych zarządzań 
ekonomicznych. Mowca wyjaśnia dalej, Że 
eksperci powołani będą tylko do dawania 
wyjaśnień specjalaych, celem ułatwienia po 
wzięcia decyzji. Pogląd francuski idzie 
w tym kierunku, aby okręg przemy- 
słowy, który oświadczył się za Pol- 
ską, został oddany bolsce, gdyby bo- 
wiem był się wypowiedział za Niemcami 
musielib,śmy uzugé taki wynik. Robotnik 
polski głusował za Polską, nie mo- 
żna więc nie brać pod uwagę tych 
głosów dlatego, że są głosami robotników 
i dawać pierwszeństwo głosom niektórych 
bogatych przemysłowców. 

W ciągu tego przemówienia premiera 
odzywały się nieustanne oklaski na wszyst- 
kich ławach. 

Lorin stwierdza, że sprawa odszkodo- 
wania nie jest tylko sprawą cyfr, ale także 
sprawą energji, i dlatego dcmaga się, aże- 
by żołnierze francuscy wspierali 
Polskę. 

kriaad w ponownem przemówieniu 
przypomina kroki, jakie uczynił w Berlinie 
celem ostrzeżenia Niemiec na wypadek, gdy- 
by wkroczyły na Sląsk, gdyż to doprowadzi- 
łoby do strasznych następstw i dodaje, że 
jeżeli Niemcy spełniają jego życzenia, to 
dzieje się to z tego powodu, że Francia po- 
siada nad Renem dostateczne siły. Siły te 
— mówił dalej Briand — czekają w po- 
gotowiu, a choć nie pragniemy bynaj- 
mniej posługiwać się niemi i wykluczamy 
wszelką myśl o szukaniu pretekstu celem 
ich użycia, zawsze jednak musimy być na 
wszystko przygotowani. Postępujemy lojalnie, 
jak to zawsze czyniliśmy. Gdyby się jednak 


ta lojalność spotkała ze złą wolą, straż nad| 


Renem nie zostanie przezto osłąbioną i zo- 
Staiie powołaną do spełnienia zadania (żywe 
oklaski na wszystkich ławach). 

Dep. Klotz zarzuca rządowi, ża w od- 
powiedniej chwili nie uczynił wszystkiego 
co było koniecznem, aby Niemcy uczuły, że 
Francja była zdecydowaną zmusić ich do 
uszanowania traktatu, i krytyknje w dalszym 
ciągu swego przemowienia klauzule finanso- 
we układu londyńskiego. Mowea domaga 
się usilnie przydzielenia G., Sląska 
Polsee. 

Briand w odpowiedzi wyraża zdz:- 
wienie z powodu czynionych mu zarzutów 
i oświadcza, ż8 to własme traktat powierzył 
komisji odszkodowań troskę nad ustaleniem 
znacznej części długu sojuszników. 

Wobec tego, że układ loadyński, zda- 
niem dep. Klotza, wprowadza zmianę do 
traktatu, domaga się Klotz w ponownem 
przemówieniu odroczenia posiedrenia, ażeby 
komisje parlamentarne mogły układ wzmian- 
kowanv zbadać. 

Odpowiadając ponownie Klotzowi 
Briand stwierdza, że polityka rządu byłu 
daleką od srkodzenia krajowi, i dodaje, że 
stanowisko moralne Francji jest piękne i 
mocne. Premier uważa za słuszną decyzję 
komisji reparacyjnej, która jest zupełnie zgo- 
dną z traktatem, i zaznacza, że gdyby lzba 
przyjęła propozycję Klotza w sprawie apro- 
bowania lub nieaprobowania decyzji odszko- 
dowań, miałaby do czynienia z innym rzą- 
dem. Rząd obeeny — mówił Briand 
przedstawił wam swoje stanowisko stano- 
wcze, uczciwe, umiarkowane, zgodne ze sta- 
nowiskiem sojuszników, a zarazem nie pomi- 
jające żadnych najważniejszych interesów 


Sub specie aeternitatis rozważane dzie- 
je nab:erają powaga, układają się w logiczne 
okresy, wznoszą się do majestatu rzeczy wiel- 
kich, a tajemniczych w pierwszych przyczy- 
nach i ostatecznych celach. 

Nie dziw więc, ża piękna książka Be 
renta „Żywe kamienie“, mówiąca o średnio- 
wieczu właśni« pod katem widzenia wieczno- 
ści, wzbudziła takie żywe zainteresowanie. 

Pewnemi swem reminiscencjami odno- 
wila ona pamięć niektórych arcydzieł doby 
minionej, otrząśnięto oto z pyłu „Katedrę 
Bogarodzicy w Paryżu“ (Notre Dame de Pu- 
ris) Wiktora Hugo i przekonano się, że cho- 
ciaż równo o lat 90 starszem jest to dzieło 
od powieści Berenta i uważny czytelnik tę 
wiekową różnicę łatwo wyczuć potrafi, to 
jeduocześnie stwierdzić mnsi, że stulecie w po- 
chodzie ludzkości jest zaledwo jednym kro- 
kiem na tej drodze. 

Obaj poeci uzupełniają się wzajemnie, 
prowadząc nas w głąb średuiowiecza i uka- 
zując z taj odległej perspektywy — dawno 
umarłe życie. Uświadamiają oni nam nasz 
stosunek do tamtych czasów i do naszego 
po nich dziedzictwa. 

O pozostawieuiu bowiem dziedzictwa 
po sobie marzyło każde pokolenie. 

Już w początkowych mrokach istnienia 
ujawnia się pragnienie uwieczniania imion, 
zdarzeń, myśli. Gdy ustna legenda stała się 
nazbyt skomplikowaną (W. Hugo — Notre 
Dame de Parts), kiedy przyszła trwoga, iż 
uronioną będzie pamięć jakiegoś ważnego 
faktu, jakiegoś zasłużonego człowieka, zaczęto 
utrwalać podanie — kamiennym pomnikiem. 
Był to początkowo prosty głaz (pierre leyóe), 
Z biegiem czasu przestał on zadawalniać i 
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Francji Jeżeli jutro inni zaczną prowadzić 
odm:enną politykę od mojej pohtyki, politykę 
bardziej śmiałą i jeżeli rząd obecny ma ustą- 
pić miejsca nowemu, to powiedzieć muszę 
szezerze, że chwila obecna nie jest odpo- 
wiednią. 

Po odczytaniu 12 wniosków Briand 
oświadczył, że przyjmuje następujący wnio- 
sek dep. Arago: Izba uważa, że uliimaium 
londyńskie, przyjęte przez Niemcy, stanowi 
minimum niezbędnych gwarancji dla naszego 
bezpieczeństwa i naszego odrodzenia i wy- 
raża zaufanie, że rząd potrafi obronić prawa 
Francji przez ścisłą kontrolę rozbrojenia 
Niemiec, przez uzyskanie całego długu uzna 
nego przez Niemcy i że zgodnie ze swojem 
oświadezeniem będzie domagał się natych- 
miastowego zastosowania sankcji w razie, 
gdyby Niemcy uchyliły się od spełnienia 
zobowiązań, przyjętych na mocy układu lon- 
dyńskiego, podpisanego przez państwa sprzy- 
mierzone. Ten wniosek wyraża zaufanie, że 
sprawa Górnego Sląska będzie zs- 
łatwivna ściśle i lojalnie w myśli 
traktatu wersa!skiego, zgodnie 
z jego duchem i literą. 

Dep. Herriot wyjaśnił stanowisko 
partji socjalno - rawolucyjnej, która zdecydo- 
wang jest pójść za wezwaniem Brianda, mi- 
mo wątpliwości, jakie się zredziły w łonie 
stronnictwa z powodu uzzezuplenia długu 
należnego Francji od Niemiec, Mowea stwier- 
dza, że rząd znalazłszy się wobec zagadnień 
prawie niemożliwych do rozwiązania, prze 
mawiał wobec Niemiec jak należało, « wzglę- 
em swoich sojuszników zajął stanowisko, 
które wynika z dyskusji bezpośredniej, a 

i Następnie wróciwszy z Londynu, zgodził się 
na swobodę dyskusji w parlamencie. Mowca 
aprobuje tę metodę, która — zdaniem jego — 
zawsze powinna być przestrzeganą. Rząd po- 
stąpił uczciwie. Francja doznała pewnych 
rozczarowań, jednakże Alzacja i Lotaryngja 
powróciły na łono ojezyzny. Francja patrzyła 
i patrzy z odwagą w przyszłość, 

Dep. Lefevre jest zdania, że umowa 
londyńska powinna być przedłożona parla- 


Dookoła spraw na Górnym Śląsku, 


Nadużycia niemieckie piętnuje 
Berl. Tageblatt. 


Berl. lageblatt występuje ostro prze- 
ciwko samowoli memieckich oddziałów ocho- 
tniczych na Q. Siąsku, rekrutujących się 
przeważnie z członków Orgeschu, oraz z da 
wnej dywizji żelaznej bałtyckiej. 

Berl. Tageblatt przytacza cały szereg 
nadużyć popełnionych przez te oddziały, a 
zwłaszcza przez odiziały akademików bawar- 
skich. Organ berl'ński donosi, że członkowie 
tych oddziałów nie operują na froncie, & tyl-| 
ko grasują na etapach. Między inuemi pe- 
wien oddział bawarski na ratuszu w Oleśni- 
cy na Slasku środkowym zażądał wydania 
broni i pieniędzy znajdujących się w mieście. 
Dziennik domaga się, aby rząd natychmiast 
położył kres swawoli i nadużyciom oddziałów 
ochotuiczych na G, Śląsku. 
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ku wiecznej rzeczy pamięci, po kilka głazów 
(dolnony i kronlochy celtyckie, tumulusy 
etruskie, galgale hebrajskie). Treść powie- 
rzana kamieniom, coraz bardziej się kompli- 
kowała, coraz więcej trzeba było kamieni 
do jej wypowiedzenia, coraz Subtelniejszą 
stawała się symbolika, wyciskając swoje pię- 
tno na głazach, układanych już w określone 
formy architektoniczne. 

Całe rasy podawały swoim budowni- 
czym tradycje, które za wszelką cenę pra- 
guęły przekazać przyszłym pokoleniom. 

Całe rasy ducha swego tchnęły w ka- 
mienne, wiecznotrwałe, cudowne księgi, któ- 
re kształtująca ręka człowieka, ulegając pra- 
wom geometrii i prawom poezji, uczyniła 
cudownemi budowami: tak powstała pagoda 
w Eklindze, Ramzejon w Egipcie, świątynia 
Salomona. 

Architektura od początków istnienia 
ludzkosci do XV, w. ery chrześcijańskiej 
jest wielką księgę, w której zarówno każdy 
symbc] religijny, jak każda ideja, każda myśl 
światłodawcza znajdowała swoją granitową 
kartę, swój trwały pomnik. 

Ludzkość odwracała karty kwoich dzie- 
jów, wkuwając w kamień znamiona rasy i 
znamiona epoki i powstała architektura fe- 
nicka, rodząca arehitekturę arabską; archi- 
tektura egipska, której jeno odmianą były 
pomniki etruskie i cyklopowe; architektura 
grecka i jej śladami postępująca architektu- 
ra rzymska, przybierająca sobie kopułę kar- 
tagińską ; w nowszych czasach architektura, 
romańską i gotycka, rozwijająca swoje linje 
z ostrołuku arabskiego, przyniesionego do 
Europy przez krzyżowców; w końcu pomniki 


mantowi, Jsżeli irartat pokcjowy mie 1% 
jasny, nie należy nakładać na Fraacię ona- 
wiązku ponoszenia konsekwencji siad wyni- 
kających. Hłowcea nie chce oddac swego głosi 
za taką interpretacją traktatu, którahy zna- 
cznie zmniajszyła należne Francji ods«kodo- 
wanie. 
Briand odpowiadajac na powyższe 
wywody, stwierdza, że wniosek przedmowcy 
polegałby ca tam, aby Iebia dep :towacych 
przyznać prawo zmisny decyzji kemisji od- 
szkodowań. W tvm wypadku trzebiny także, 
aby rząd powiedział swoim sprzymierzonym: 
stawiamy wszystko na jedną karls. Fakt, że 
komisje reparacyjna powzięła swoją uchwałę 
jednomyślnie, nas nie obthodzi. Również 
ultimatum dla nas nie istnieje, Briand sta- 
nowczo odmawia stosewania podobnej po- 
lityki, 
Dep. Blum oświadcza się imieniem 
socjalistów przeciwko wnioskowi Teferre'a. 
gdyż głosowsnio za ta prapozycią oznacza- 
łoby aprobowsnie jego polityki, której socja- 
liści nie pragną, 
Lefevra replikując stwierdza, że 
nie pragnie polityki gwałtu, przeznocy i ra: 
bunka, lecz uznaje, że politrka siły jest rze- 
czą konieczna aby zapobiec katastrofie, tem- 
bardziej, że Francja ma do czynienia % na- 
rodem, liezącym 68 miljonów ludzi, zaso- 
bnym w siły przemysłowe i wojskowe. 
W głosowaniu wniosek Lofevre a, 
aby umowę londyńską odesłać do komisji, 
odrzucono 432 głosami przeciw 166. 
Pierwszą część wniosku oświadezają- 
cego, że ultimatum londyńskie przedstawia 
minimum  naikonieszniejszych gwarancji, 
przyjęto 403 głosami przeciwko 108. 
Drugą część, wyrażującą zaufanie, iż rząd 
przeprowadzi rozbrojenie, uzyska zapłatę ca- 
łege długu i zastosuje natychmiast sankcję 
w razie uchylenia się Niemiec od spełnienia 
zobowiązań, przyjęła lzba 390 gło- 
sami przeciw 162. 
Cały wniosek przyjęto 419 
głosami przeciw 171. 


Kanelerz Wirth o Śląsku. 


Danz. Zig. donosi z Karlsreke, że kan- 
elerz Wirth przybył wczoraj przed południom 
do Fryburga i udał się natychmiast do sie- 
dziby ministerstwa, gdzie zgromadzili się 
wszyscy ministrowie, członkowie prezydjum 
Sejmu, przewódey stronnictw parlamentar- 
nych oraz przedstawiciela rozmaitych stanów. 
Wobec zgromadzonych, kanelerz wygłosił 
obszerne przemówienie na temat obecnego - 
połozenia. Przedewszyttkiem wyłuszczył przy- 
czyny, dla których jego rząd przyjął ultima- i 
tum koalicji. Głównym powodem była obawa 
uwaty obszaru przemysłowego nadreńskiego 
i westfalskiego, który jest sercem całej pro- 
dukcji niemieckiej, | 


W dalszym ciągu kanclerz omawiał 
sprawę górnośląską i oświadczył, że 
byłoby niemożliwem, gdyby kwestję górno- 


według Wiktora Hugo, zachodzącego nad 
architekturą słońca, czyli pomniki odrodze- 
nia, z ostatniem oryginalnem arcydziełem 
z bazyliką św. Piotra na czele. 

Wielkie dzieła architektury same są 
wielkimi poematami ludzkości, nie są one 
jednak poematami jedynymi obok nich 
powstawały, by doirwać do naszych czasów 
ljady i Romanze, Mahabharaty i Nibelung. 
bezimienne gmachy poetyckie, dzieła zbi0- 
rowego genjuszu rasy. 

Berent nie zakręśla pad ludzkością tak 
wielkiego i wspaniałego luxu, jak Wiktor 
Hugo, ogranicza sią do wykazania, iż duch 
człowieczy moe swoją i swoje wierzen:u 
wciela w kamienie tak potężnie, iż ożywają 
one pod ręką misirza, zagarniają w sieJie 
prawdę swojej epoki i niosą dźwięki orfuu- 
szowe od pokolenia do pokolenia w nieskoń- 
ezoność podając to, co z nieskończoności po- 
czerpniętem zostało. Wzięły one w siebie 
muzykę genjuszu, by ją uwiecznić, by ją 
objawiać w tonach nieśmiertelnej harmonji. 

Wielu jest powołanych, lecz mało wy- 
branych, dla których ta harmonja staje się 
bogactwem duszy, Martwym fetyszem bywa 
żywy kamioń i nie istnieje treść w niego 
przelana dia szarego tłumu „całującego w 
zachwytliwej pokorze i mądrych i głupich 
panien wyobrażenia i Hioba na baełogu i 
centaura, który pogaństwo oznacza i gołębi 
zwalczające smoka“. (Z2vwe kamienie — B 
renta). 

Z pomocą przychodzi tu żywe słowo 
poety, wykwitająee u stóp postaci, spoczy: 
wających po kościołach i staje się dla oneg 
tłumu objawieniem, staje się komunją duchow; 
pomiędzy nim, a tymi którsy odeszli um 


śląską chciańna rozwiązać przez uznanie dy-| 
ktatury powstańców polskich. Żądamy — 
mówił kagclerz — aby traktat pokojowy 
który tak mało przyznaje nam wolności 
i praw, został w tym wypadku zastosowany, 
a mianówicie aby szsnowano wyniki piebi- 
scytu będąca wyrazem najczystszej demo- 
kracji, Keuropa naraziłaby się ua pożar. gdyby 
nasi przeciwnicy nie prowadzili czystej gry 


Poroniony projekt. 

Dans. Ztg. pisze: Chicago Tribune 
otrzymuje, jak twierdzi, z dwóch rozmaitych 
Źródeż wiadomości, że możliwe jest, iż 
w sprawie rozwiązania kwestii wórnośląskiej 
przyjęty będzie projekt ntworzeaia z G. 
Sląska auton'mieznego państwa, przyczem 
projektodawcy biorą} pod rachubę oddanie 
tego autonoiuicznego (Górnego Śląska pod 
kontrolę Ligi Narodów lub Rady Najwyższej 
na przeciąg lat 80, to jest do czasu, gdy 
Niemcy zapłacą swoje długi. Słychać że 
Anglia, Franeja i Włochy mają zamiar za- 
stąpić swoich przedstawicieli w międzysojusz- 
niczej komisji przez t. zw. komisję kontrolną. 
Komisja ta byłaby pierwszym krokiem na 
zamierzonej drodze Wspomniane trzy mo- 
carstwa mają być skłonne do utworzenia 
z G. Siąska państwa ma wzór obszaru Saary. 
Górny Sląsk byłby wówczas zarządzany przez 
międzynarodową komisję, do której należeliby 
także Niemcy i Polacy. Francja spodziewa 
się doprowadzić do wizeczywistnienia tego 
planu gdyż w tskim razie Niemcy nie mo- 

liby wysuwać twierdzenia, ża stracili węgiel, 

którym mają płacić na poczet odszkodowania. 
Po 380 latach odbyłby się mowy plebiscyt 
na G. Slasku. i 

Dalej donosi Chicago Tribune, Łe sprzy- 
mierzeni zamierzają odwołać z górnośląskiej 
komisji plebiseytowej swoich przedstawicieli 
wojskowych, ponieważ dotąd nie doszh do 
porozumienie, a zastąpić ich rzeczoznawcami 
cywilnymi. W każdym razie przypisują Brian- 
dowi zamiar zreorganizowania górnośląskiej 
komisji plebiseytowej. Zreorganizowana ko- 
misja otrzymałaby następnie od poszczegól- 
nych rządów państw sprzyimierzonych odpo- 
wiednie informacje, proponujące utworzenie 
autonomicznego państwa na przeciąg lat 30. 
W tym czasie mogłaby być przywrócona 
gospodarcza równ=waga Europy i przemysł 
jej byłby uzdrowiony. 7 

Utrzymanie obecnego stanu pozwoliłoby 
Niemcom na uiszczenie zapłaty bez naraże- 
nia na szwank ich przemysłu i handlu, prze- 
mysł bowiem i handel kędą głównymi śred- 
kami niemieckiej zdolności płatniczej. Wkoń- 
cu donosi Chicago Tribune że opozycję pol- 
ską przeciwko temu plunowi spodziewają się 
uspokoić przez to, że Polsee oświadczy się. 
iż interesa polskie po upływie 30 - letniego 
terminu będą strzeżona przez plebiseyt, który 
ma być po tym terminie ponownie przepro- 
wadzony. Głównym argumentem Włoehów i 
Anglików na rzecz tego rozstrzygnięcia jest 
przypuszczenie, że Polska po latach 80 nie 
będzie egzystowała, lecz pochłoniętą zostanie 
w drodze pokojowej bądź przez Niemey, bądź 
też przez Rosję. Nie można zatem ze wzglę- 
du us państwo, którego istnienie jest tak 
mało pewne, wywoływać niebezpieczeństwa 
nowego konfliktu światowego. Temi słowami 
kończy Chicago Tribuna. 
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Czesi rozbroili oddział niemiecki. 


Poselstwo republiki czecho - słowackiej 
w Warszawie komunikuje: Przy starciu po- 
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czeni pątowaniem do świetlistych e: tów, bo- 
leśni, iż pątowanie owo przerasta siły jedne- 
go człowieka i jednego pokolenia, a prze- 
cież ufni, iż drogi na Monsalwat nie zostaną 
poniechane. 

Wyczuwają tę prawdę ze słów żonglera 
duchy wrażliwe, pokłonem czczą cnoty w ży- 
wych kamieniach nwieczniona, wpatrują się 
w niezmienną frasobliwość ich oblicza, która 
staje się wyrzutem dla ich sumienia, która 
karci błahość ich dotychczasowego Życia 
i ruszać nakazuje na „szukanie Graala* we 
swiecie i we własnem sercu. 

ywymi kamieniami wyniósł się oto 
pod strop niebieski dom boży, dźw gnięty 
tysiącami rąk, posłuszny rytmowi gorą*o 
bijących sere wielu pokoleń. W majestacie 
i spokoju górują nad mrowiem ludzkiem — 
wieżyce kościoła cnego, podając ladzkim 
oczom ku widzeaiu a ku rozmyśianiu, jako 
„że Bóg jest wysoki i straszny, król wielki 
nade wszystką ziemią“, (Żywe kamienie — 
Berenta). 

Strzelistymi łukami i paięczemi rzeźby 
przyodziali wyniosłą świątynię niestrudzeni 
pracownicy, najprzedniejszy dar ducha swego =* 
miłość piękna — Twórcy swemu w bołdzie 
składając, I wyśpiewali ci kamieniarze i rze- 
żbiarze „Hozanna“ Bogu „wysokiemu, stra- 
sznemu królowi, nade wszystką ziemią* 
wiodąc tłumy postaci świętych, ch'órów 
anielskich poprzez wirydsrze w kwiat oż ytych 
kamieni na kościoła szczyty. I wznosił naród 
oczy ku onym wieczno żywym kamieniom 
i zamierały serca nagłą trwogą. gdyez po- 
sród we mgle wyższości niknących koro: 
wodów pod łuną wieczornej zorzy „wy hynął 
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wstańców polskich z Niemeami pod Arner- 
bergiem na G. Sląsku, oddział niemiecki w 
sile 100 żołnierzy i 4 oficerów przekroczył 
granicę czecho - słowacką w okolicy Kopyto- 
wa. Oddział ten został przez czecho - słowa- 
ckia straże rozbrojony i internowany. Tem 
samem odpadają wszelkie wiadomości, sze- 
rzoua przez pisma niemieckie, jakoby pogra- 
niczne straże czecho słowackie przepuściły 
oddział ten z powrotem do Niemiee. 


Powrót Bawarczyków do kraju. 


Rawarscy ochotnicy. którzy przybyli na 
Górny Siąsk, postanowili powrócić do Ba- 
Warji, uważając dulsza tam obecność ża zby 
teczną. 


Stanowisko rządu czesko - słowackiego. 


Boii8SZz na pisiedzeniu wydziału dla 
spraw zagranicznznych, odpowiadając aa in- 
terpelację w kwestji Górnego Sląska, oświad- 
czył, za stanowisko rządu czecno - słowackiego 
jest zgodne ze stanowiskiem rządów francu- 
skiego angielskiego, po'ski.go i niemie- 
ckiego. Wszystkie te rządy oświadczyły, że 
będą dotrzymywać układów pokojowych i 
łyczą sobie, aby te układy zostały utizy- 
mane. W konsekwencji t:go stanowiska rząd 
czeski nie widzi powodu do jakiejkolwiek in- 
terwencji w kwestji Górnego Sląska. Rząd 
czeski weześniej, aniżeli wszystkie inne pań- 
stwa zajął to stanowisko i zakomunikował je 
państwom koalicji, Benesz zakończył swoje 
wywody: Czyni się Niemcom wyrzuty, że 
nie zajęli w tej sprawie właściwego stano- 
wiska, a taki sam zarzut odnosi się także do 
Polski, Rząd czeski nie może jednakowoż 
mieć podobnych zapstrywań, lecz musi za- 
chowywać poprawne i lojalne stanowisko, 
zwłaszcza Odnośnie do państw, z któremi 
pragnie żyć w przyjaznych stosunkach. Nie 
mamy ŻadRegu powodu do interwencji i mu 
simy się wystrzegać wszystkiego, 
co mogłoby zaostrzyć nasz spór 
z Polską. 


Anglja wzmacnia swój korpus. 


Celem rychłego przywrócenie spokoju 
na terenie plebiscytowym G. Sląska, wyśle 
rząd angielski prócz 4 bataljonów armji nad- 
reńskiej, jeszeza 2 bataljony z Anglji na 
G. Sląsk, Wojska te będą zaopatrzone w 
pociągi pancerae i samoloty. 

Pierwszy z 4 bataljonów  przeznaczo- 
nych na G. Sląsk, opuścił już Kolonję. 


Zaprzeczenie. 


Biuro Wolffa ogłasza: Rozpowszechnio- 
na w ostatnich dniach wiadomość, jakoby 
oficerowie angielscy brali udział w walkach 
po strenie górnośląskiej samoobrony nie- 
mieckiej, nie odpowiada rzeczywistości. Ofi- 
cerowie w żadnym wypadku w walkach nie 
uczestniczyli. 


Niemiecki Czerwony Krzyż. 


Niemiecki Czerwony Krzyż zwrocjił się 
do pułk. Persivsla i pułk. De Marini z pro- 
śbą o zezwolenie na niesienia pomocy mie- 
szkańcom G. Sląska. 


Prasa amerykańska przeciw Lloydowi 
George'owi. 


Dzienniki amerykańskie atakują znowu 
Lloyda George'a za jego Stauowisko w spra- 


się żywym kamieniem jaszezurczy kadłub 
i ehiehotliwy dziób przerazy. Bo jawnie 
chichocze niemym dziobem swoim to kru- 
ezysko sabatów. Ucieszył się snadź w piekle 
szatan grodu z tych mieszczan pychy odętej, 
z jaką zbliżają się oto pod dom boży, który 
za wolą Boga zdziałał geniusz  człaczy...* 
(Żywe kamienie Berenia). 

, „Ueieszył się szatan, iż moce, które ka- 
mienie ożywiły i w przedziwnej wysmukło- 
ści wzwyż wyniosły, nie każdego człowieka 
duszę ku jasności uświęcają i że nie wszy- 
stkie serea wezbranem uczuciem xa onemi 
mocami górną modlitwę powtórzą: 

„Boże, któryś nas stworzył na wzór 
i podobieństwo Twoje, Synu, któryś roz- 
tęsknił serca nasze ku niedościgłości Twojej, 
— Dachu, któryś nas opromienił, dążeniem 
ku Tobie, — yje d-zwólcież! Nie dozwólcie 
by Się niżyła natura człeczaą w nikczemno- 
ści ©*lów powszednich |...* (Żywe kamienie). 

Cieszy się szatan i dusze wątłe na ma- 
n-wce Sprowadza. Atea oto nad złą granicą 
czuwa Macież boża z dziecieciem na ręku, 
błogosławiąca wszelkiej istocie żyjącej, a 
wszechprzebaczeniem, wyzierającem z jej lie, 
zu wolą ducha w kamieniu zdziałanych, wle- 
wająca otuchę w serca grzeszne, Za jej to 
przyczyną odnosi „dobry Pasterz“ nie'edną 
zbłąkaną owjeszkę na drogę zbawienia. 

a podstawie żonglerowych opowieści, 
przez „żywych kamieni i spiżów mistrza“ 
unieśmiertelnione bohatery nabierały jaśnie- 
nia przedziwnego, krzepiły wiarę w życie 
wyższej piękności i mocy, wskrzesały wielkie 
czyny przeszłości i wiodły ludzi na nowe 


szukanie Graala; a za tych błędnych ryeerzyj sławę areydz'eła Dantowego, tego przedzi- 
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kule zaiytałowanym: „Błędy Lloyda George'a“ 
oświadcza, że opinia amerykańska widzi z 
przykrością, iż interesy polskie na G. Sląsku 
zostały poświęcona na rzecz intoresów nie- 
mieckich, przyczem dodaje, że polityka L. 
(teorge a dąży do przyznania Niemcom na 
G. Śląsku możliwis jak najwięcej, pozosta- 
wiając Polakcm o wiele mniej, auiżeli to baz 
stronna komisja t-rytorjalna przyznału im 
jednogłośnie. Polska jest jedną z głó- 
wnych części sklepienia w nowym 
europejskim systemie obronnym 
przeciw napastliwości Niemiec, 
oraz przeciw połączeniu sie imperjalisty- i 
eznych Nieruiec z Czerwoną Rosją 
nanym niedawno rozłamem w łonie stron- 
nietwa soc. demokratycznego polskiego pod 


zaborem czeskim. Mniejszość tego stronnictwa 


wia Góraego Sląska. N. Y. Tribune w Ki 


Górnośląski Hindenburg. 


Generał Hoefer, który stanął na czele 
niemieckich oddziałów walczących przeciw 
powstarcoim, był dotychczas komendantem 
dywizji w Brzegu, a przedtem dowódeą wojsk 
niemieckich na Górnym Sląsku, On to wia- 
śnie zdusił pierwsze powstanie na Górnym 
ląsku. Pochodzi z Pszczyny, gdzie ojciec 
jego był urzędmkiem przybyłym z Niemiec. 
Około Hoefera skupiała się w Brzegu cała 
akcja tajnej niemieckiej vrganizacji wojsko- 
wej dla Górnego Śląska podczas rządów ko- 
alicyjnych. Niemcy górnośląscy pokładają 
w nim wielkie nadzieje, a Kattowitzer Ztg. 
nazywa go Hindeuburgiem Górnego Dląska 
Wydał on do Niemeów górnośląskich odezwę 
ogłaszaną przez górnośląskie pisma niemie- 
ckie, w której twierdzi, że komisja między- 
sojusznicza nis posiada dość siły, aby opa- 
nować dobrze cbmyślaną rebelię Korfantego 
i walkę przeciw powstsńeom nazywa upra- 
wnionę samoobroną o przywrócenie pokoju. 


Ostateczne zarządzenia. 


Rząd berliński miał wysłać specjalną 
komisję na G. Sląsk celem zbadania, czy za- 
rządzenia rządu niemieckiego tyczące zam- 
knięcia granicy zostały wykonane. 

Rząd angielski poczynił cały szereg 
kroków w celu przywrócenia porządku na G, 
Sląsku. W oficjalnych kołach angielskich 
panuje zadowolenie z powcdu poprawnego 
stanowiska Rządu polskiego i niemieckiego. 
Lord D Abernon złożył rządowi niemieekie- 
mu stanowcze oświadczenie w kwestji roz- 
brojenia i energicznego wpływu rządu nie- 
mieckiego na Niemców górnośląskich. 


Z ruchu komunistycznego. 


Z Morawskiej Ostrawy donoszą: Onegdaj 
rano wtargnęło do redakcji Robotnika Ślą- 
skiego 15 robotników komunistycznych i za- 
żądało wydania im redakcji pisma. Obecny 
w redakcji red, Kwietniewski odmówił wy- 
dania. powołując się na to, że większość P. 
P. 5. Siąska Cieszyńskiego uznała Robotnika 
Śląskiego za organ partji. Komuniści ubez- 
władnili red. Kwietniewskiego, wywlekli go, 
a poteru zrabowane urządzenie redakcji i admi- 
nistracji pisma załadowali na dwa przygo- 
towane eutomobila i odjechali do Mor. 
Ostrawy. Zajście to stoi w związku z doko- 
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przykładem niejeden luminarz wiedzy wyru: 
szył na waganetwo w bożych światów ta- 
jemnicee. 

Wędrowni poeci budzili dusze uśpione, 
a czem bywały ich opowieści. przeplatane 
muzyką, pokazuje Berent w romansie żon- 
glerowym o błędnym rycerzu Lancelocie. 

Opowieść ta przenika głęboko w dusze 
słuchaczy i powoduje cały szereg zdarzeń, 
tak ściśle z nią związanych, że sami ich 
uczestnicy nie wiedzą na pewno, czy walczą 
i giną za własne swoje sprawy, czy za spra- 
wy poetyckich bohaterów, czy sami grzeszą, 
czy biorą w siebie ku odpokutowaniu grze- 
chy tamtych żonglerowych ludzi: nie wia 
mnich, franciszkanin czy się za cudze grze- 
chy biczuje, czy za swoja własne, gdyż nie 
dostrzega, gdzie się kończy żonglera opowia- 
danie, a zaczynają się jego mnisze przeżycia. 

Najmniej złudzeniom podlegają eami 
waganci, skłopotani tem, że ich słuchacze 
niemal dosłownie idąc za wzlotami ich wy- 
obr:źni — ich samych pociągają w wir wy- 
padków przez nich spowodowanych. 

Piękna poetyczna opowieść o rycerzu 
Lancelocia jest osią, dokoła której obraca 
się cały otwór Berenta. 

Opowieść tę umieszcza autor w tym 
okresie czasu. kiedy waganckie słowo siłę 
swoją już tracić poczynało. Już bie wstrzą- 
sało, jak ougi kruszącą mocą swoją myśli i 
sare Już coran częściej spotykało się z obe 
jętnością, z lekceważeniem, 8 nawet ze 
wzgardą. 

Podzwonne, odchedzącym z życia poetom 
wędrownym, unosi się nad słowami głoszącemi 


postanowiła w Mor. Ostrawie założyć partję 
komunistyczuą pod kierownietwem Hobata 
l Lizake. 

Dotychczasowy przewódca komunistów 
czeskich Dr. “moral jak  telegrafują 
z Pragi, odjechał na czele delegacji czeskiej 
na kongres trzecie) międzyparodówki do 
Moskwy. Smeral oświadczył przed wyjazdem, 
że zamierza całkowicie zaniechać czynności 
politycznych. 
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brak prodnktów naftowych 


w zachodniej Rosji | ra 
Ukrainie. 


O celach i zadaniach „Targów Wscho- 
dnich* tej nowej polskiej placówki dla roz- 
woju i podniesienia rodzimego przemysłu i 
bandla ni» potrzeba wsporainać, gdyż wszyscy 
są zbyt dobrze poinformowani. 

Zdawałoby się na pozór, że dla pewnych 
gałęzi przemysłu „Targi Wsenodnie* nie 
mają i nie mocą mieć zbyt doniosłego zna- 
czuuia, Do takich gałęzi przemysłu możnaby 
zaliczyć przemysł naftowy i to tak kopalnia- 
ny. jak rafineryjny a to z powodu wielkiego 
popytu na jego produkcję, co zauważyć się 
dajs nie tylko u nas, ale na całym świecie. 
Zdawałcby się, ża produkta. na które popyt 
jest bardzo wielki, jak w tym wypadku, nie 
potrzebują pośrednika, gdyż odbiorca Sam 
produst wyszukuje. 

W rzóczywistaści jednak tak nie jest 
i „Targi Wschodnie*, jako pośrednik mię- 
dzy producentem. a konsumentem mogą mieć 
i niewątnhwie będą miały największe zna- 
czenie właśnie dia naszego bogatego w pro- 
dukcję przemysłu naftowego, a wchodzą tu 
w rachubę następująca momenty: 

„Targi Wschodnie“, odegrają dwojaką 
rolę, « mianowicie: 

1. gospodarczą, 

2. polityczną 

i to w całym polskim przemyśle i ban- 
diu nie wyłączając przemysłu naftowego. 

Zmaczenie gospodarcze „Targów Wscho- 
dnich* dla Poiski, a w szczególności dla 
Małopolski w odniesieniu do wszystkich ga- 
łęzi przemysłu i handlu, a przedewszystkiem 
do przemysłu naftowego jest bardzo doniosłe 
w obecnej dobie ze względu na nawiąza: 
stosunków handlowych z Rosję sowieck 
Ukrainą. 

Jakkolwiek produkcja rosyjska w r. 194P; 
gdy stan jej był najniższy jest cztery razy 
większą od produkeji polskiej, daje się 
czuwać w całej Rosji, a specjalnie w 
chedniej jej cześci i na Ukrainie dotkli 
brak wsżelkich produktów naftowych, na co 
wpływają spadek produkcji i brak aw 
transportowych. — Powodem spadku pro- 4 
dukcji jest rozporządzenie rządu sowietów "i 
o zajęciu ma własność wszelkich terenów | 
nafiowychi środków transportowych, co jest | 
rzeczą zupełnie zrozumiałą, a objaw ten przed: | 
stawia się w cyfrach następująco: Produkeja 4 
rosyjska wr. 1917 wznosiła około 8700.000 
ton ropy a w r. 1919 około 3,400.000 ton, 
czyli wynosi ona zaledwie 40 proc. produl 
roku 1917, a w stosunku do przedwojennej 
30—35 proc. — Ten kolosainy spadek pro: 
dukcji niewątpliwie spowodował, iż 
w Rosji bolszewickiej jest znacznie więks: 
od podaży, czego naturalnym wynikiem 
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wnego poematu, co się granitową moc 
nosi, zwiastując utrwalenie potęgi sł 
w przyszłości, bo czem że jest nikły d 
gęśli goljardowej — wobec organowej 
tonu mistrza z za gór. 

Milkną pieśni waganckie, wypełniws 
cel swego istnienia, wsączywszy w di 
powszechną te pierwiastki, które przy 
budują, rzueciwszy na drogę ludzkości t 
mienie, których tam brakło. 

A jeżeli owych promieni potrzebo 
wierzenia średniowiecza, czyny rycers 
żywe kamienie, biorące w siebie ich treść, 
takie bliskie czasem i charakterem, to o il 
niezbędniejszem było słowo goljarda, 
szło o epokę mierzchnącą w dali cza 
miejsca ? 

Do serea pocty już z dawien dawna 
przenikał duch przedziwny ksiąg Hos 
przygotowując ja do zachwsta dla żyw 
kamieui, w którem myś! ludzka bużyców 
klęła I przemówiły one do niego, poti 
wyczytany z księgi czar, twórczym entuzja 
zjazmem rozpalając myśl. 

I rozdmuchało słowo goliardowe z 
wystygłych popiołów zarzewie kultu grac 
bogów. Ono to w pożółkłych, okaleczał 
z pod ziemi wygrzebanych marmurach 
wskrzesiło, odnawiaijąc źródło nieś 
nego piękna, radości życia, pogody 
Ono dziedzietwem słonecznych krain 
śniało „acedją* 
wiecza, ono ukazywało, jak „chaosy 
zwyciężała Apolla harmonja*. 
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Że ewentualna nadwyżka nasaej produkcji 
znajdzie tam bardzo dobrego odbiorcę, 
a w szczególności w zachodnej części, która 
już zupełnie jest pozbawioną produktów nsa- 
ftowych. — Ten głód nafiowy w częściach 
zachodnich tłumaczy fatalny stan środków 
transportowych który nie pozwala dowieść 
nawet najdrobnieiszych ilości. 

Zdobycie trewałych rynków zbytu na 
Wschodzie także i z tego względu okazuje 
się konieczna, że na rzynkach zachodnich 
przemysł nafiowy * napotyka już dzisiaj. na 
powsżną konkurencję amerykańską, która 
stawać się będzie coraz to silniejsza, gdy 
tonaź w tem tempie jak dotychczas, zbliżać 
się będzie do przedwojennego. 

Wyszukanie odpowiednich rynków zby- 
tu i zaposredniczenia w nawiązaniu trwałych 
stosunków handlowych naszego przemysłu 
naftowego z handlem zachodnio -rosyjskim— 
oto cel i zadanie „Targów Wschodnich“, 

Przypuszczać, należy, że cały przemysł 
naltowy pizyjmie ż radością wiadomość, Że 
zarząd „Targów Wschodnich* uważa jako 
jedao z najpilniejszych swoich zadań zajęcie 
się-tą sprawą przez zebrania mazerjałów i 
szczegółowych informacji, które następnie 
będą podane interes:wanym Sferoin nafio- 
wym ı posłużą im do nawiązania ścisłych 
stosunków handlowych z Rosją bolszewicką. 

To jest główne zadanie „Targów Wseho- 
dnich` z punktu widzenia gospodarczego, ale 
też nie w;łączne. Nie możemy bowiem za- 
pomaieć o tem, że „Iargi Wschodnie“ jako 
ta organizacja gospodarcza, której zadaniem 
jest nawiązywanie stosunków handlowych 
z całym światem, wejdzie także w ścisły 
kontakt z przemysłem zachodnim produkują- 
cym maszyny, narzędzia i artykały techni- 
czne, na kiórycn opiera się cały przemysł 
naftowy i których ciągły brak odczuwa. Już 
samo nawiązanie stosuuków handlowych drogą 
korespondencji zbieranie ofert i podawanie 
ich w dalszym ciągu do wiadomości i zuży- 
tkowaniu naszemu przemysłowi a następnie 
urządzanie parjodycznych wystaw wzorów i 
modeli, wywoła wśród oferenvów kosikureneję 
wpływającą na zniżkę cen i jakość towaró v, 
co szczególnie dla przemysłu uaftowego, który 
niestety zmuszony jest do importu urządzeń 

"| narzędzi. jest bardzo doniosłej wagi i mo- 

mentem, o który opiera sę wydajność pro- 

dukcji i jakość przeróbki. 

i Polityczne znaczenie „Targów Wseho- 

dnich* dla przemysłu naftowego wynika ze 

stosunków gospodarczych i ścisłe jest z nimi 
związane. 

b Nawiązanie ścisłego kontaxtu drogą 

przez „largi Wsehodnie* z całym światem 

a specjalnie z Rosją bolszawieką w której 

życiu gospodarezem i poliryczaem zauwązamy 

ciągłą ewolucję, może niejedn: krotnie przy- 
nieść bardzo znaczna korzyści, 8 specjanle 

_ ścisły kontakt przemysłu naftowego z „Tar 

gami Wsehodoimi* może wpłynąć na dalszy 

jego rozwój i znaczenie w polityce świa- 
towej. 

- Nie możemy także zapomnieć o tem, 

że gros przemysłn naftowego skoncentrowane 

E jest we wschodniej Małopolsce 1 utrzymywa- 

nie ścisłego kontaktu tego przemysłu z Tar- 

ami Wschodnimi* i na odwrót, stworzy 

1 nową placówkę narodowo - gospodarczą, która 

| - przyniesie Państwu nietylko korzyści mate 

|  rjałne, ale stać się może równoważnikiem 

| w polityce europejskiej, który zadecyduje o 

| losach wschodniej Małopolski, 


| 
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KRORNIKA: 


Lwów, 28 maja 1921, 


Kalendarz. 

Niedziela, 29 maja, 

Rzym.-kat.: 2 po św. Mar. M. 
Gr.-kat: 4 po W. Taod. 

Słowiański: Bogusława. 

| Wsehód słońca o godzinie 3 min. 25, 
| zachód słońca o godz. 7 minut 16. h 
N Temperatara o godzinie 13 w południe 
„e 25 stopni. 


Poniedziałek, 30 maja, 
Rzym.-kat.: Feliksa. 

| Gr -kat.: Audronika. 

| Słowiański: Sulimira. 

| Wschód słońca o godzinie 3 minut 24 
| zachód słońca o godzinie 7 minut 17. 


w 


— Generalny Delegat Rządu dr. 
mierz Gałecki wyjeżdża dzis wie- 
do Krakowa na zjszd biskupów. 
yróci w ponedziałeż rano. 


Generał Niessel we Lwowie. Po 
iach, akie we czwartek Spotkały w na- 

ieście szefa fi ancuskiej m'sji wojsko- 
c Niessla, gość pośw ęeił wezoraj- 
poranek sprawom wojskowym, udał się 
owicie na pole ówiczeń wojskowych 
oley Lwowa i z wielkiem zainteresowa- 
m przyglądał się manewrom naszych żoł- 
y. Po powrocie udał się na śniadanie, 


ŝ 


dane przez pułk. da Renty, w którem wzięli 
udział — obok kół wojskowych — Gen. De- 
legat Rządu dr. Gałecki i prez. m. Neumann. 
Po połndaiu zwiedził gou. Niessel okolice 
Lwowa i złoż} kiika wizyt. 

Wieczorem w salach pałacu namiestni- 
kowskiego pp. Uałecey podejmowali gen. 


| Niessla obiadem. Q»n. Niessel przybył w to- 


watzystwie swej małżonki i córki. W czasie 
obiadu wygłosił Generalny Delegat Raąlu 
przemówienie w języku francuskim, na które 
odpowiedział gen. Niessal. W obu przemó- 
wieniach przewodn:s myślą była przyjażń 
między obu państwami i narodami. 

Po godz. 10 pp. Gałeccy odprowad ili 
pp. Niessów ma dworzee kolejowy, gdzie 
nastąziśo bardzo serdeczne pożegnanie. 

Na dworcu jawili się wybitni repre- 
zentanci wojskowości i władz cywilnych. 
Kompania wojska oddała honory, poczem 
wśród dźwięków Marsyljanki ruszył pociąg. 

an. Niessel zatrzyma się w Łańcucie 
a nastepnie w Krakowie, skąd wyjedzie do 
Warszawy. 


— Dyrekcja koleji państw owych 
we Lwowie donosi: Na szlazn kolejowym 
Przeworsk - Rozwadów zmienia się z dniem 
i1 czerwca 1921 dotychezasową nazwę Stacji 
Grodzisko na „Grodzisko dolne*. 


— Amerykański dzień zaduszny. 
Dowód:two iniasta komunikuje: ponie- 
działek 30 b. m. o godzinie 11 przed połud, 
odbędzie się na cmentarzu Obrońców Lwowa 
nabożeństwo za poległych w Polsee Amery- 
kanów — złożonie wieńca, — przemowy — 
przy udziale członków ambasady amerykań- 
skiej. 

W razie niepogody o tej samej godzi- 
nie nabożeństwo żałobne w kościele ewan- 
galickim (nl. Zielona 9). 

Prosi się uprzejmie o wzięcie jak naj- 
liczniejszego udziału w tej uroczystości. 


— Na Górny Śląsk. Wydział Stowa- 
rzyszenia Urzeuników konceptowych Admi- 
nistracji politycznej dla Małopolski powziął 
na posiedzeniu w daiu 6 maja b. r. uchwsłę 
wdrożenia akeji pośród urzędników, maiącej 
na celu zebranie drogą składek wydatnego 
funduszu na rzecz bohaterskiej obrony Gór- 
nego Sląska. 

I Wykaz złożonych datków. 

Prezydjum Namiestnietwa 600 Mk., 
Departament I. a 585 Mk, Departament V. 
1280 Mk., Departamenti XI. a. 400 Mk., 
Departament XII. 530 Mk., Departament XV. 
15 Mk., Biuro zapomogowe 38U Mk., Kra- 
owa Komisja zasiłkowa 545 Mk., Departs- 
ment rachunkowy 1660 Mk., Wydział Spraw 
aprowizacyjnych 2035 Mk., Starostwo Lwów 
1888 Mk., Dyrekcja Policji w Krakowie 
1650 Mk., Starostwo w Podgórzu 600 Mk., 
Starostwo w Tarea 780 Mk., Starostwo 
w Rohatynie 11860 Mk., Starostwo w Jaro- 
sławiu 1770 Mk., Starostwo w Przemyśl»nach 
4770 Mk. Starostwo w Łańcucie 1550 Mk. 
Razem 33.126Mk., którązłożono w Lwowskim 
Komitecie obrony kresów zachodnich. 


Liga samoobrony społecznej. 
W środe wieevzorem udbyło się zebranie wy- 
działu Ligi samoobrony społecznej, na która 
zaproszono reprezantantów prasy, których 
przewodniczący wydziału dr. Kwiatkowski 
zaznajomił z dotychczasowymi wynikami 
pracy wydziału Ligi, zawiązanej jeszcze w 
styczniu b. r. Liga jest zrzeszeniem między 
partyjnem. Mowca przedstawił zebranym re 
gulamin, opracowany przez wydział, z któ. 
rego podajemy zasadnicze punkty : 

Siedzibą Ligi jest miasto Lwów. Liga 
może zakładać swe filjo, względnie oddziały 
lub koła miejscowe w całem P-ństwie. Dzia- 
łainość Ligi rozciąga się na eały obszar Pań- 
stwa Polskiego. (Celem jest wskazywanmle i 
tępienie wszelkich nadużyć i wogóle nad- 
użyć przeciw uczciwości obywatelskiej, a wy- 
chodzących bezpośreduio lub pośrednio na 
szkodę Państwa Polskiego lub społeczeństwa. 

Srodki działania następujące: Szerzsnie 
poczucia odpowiadzialności obywatelskiej tak 
na stanowisku publicznego urzędu. jakoteż 
na stanowisku każdego obywatela Państwa, 
budzenie ofiarności publicznej i skromności 
w osobistych potrzebach, nakłanianie do 
najsumienniejszej pracy na każdem stanowi- 
sku i w każdym zawodzie, rozbudzanie czuj- 
ności obywatelskiej, stwierdzenie podejrzeń 
co do nadużyć, śledzenie za niemi, przepro- 
wadzenie poufnych dochodzeń, przedstawianie 
właściwym wiadzom i powołanym czynni- 
kom, dopilnowanie ukar.nia winnych, ba- 
czenie. by ustawy przeciw nieuczciwości były 
należycie wykonane, żądanie zmiany istnie- 
jących ustaw, lub wydania nowych ustaw, 
bojkotowanie towarzyskie winnych i odda- 
wanie i h pod pręgież opinii publjeznel. Na- 
wiązanie ścisłej i stałej łączności z kieruią- 
comi władzami, Sejmem, posłami, Rządem i 
jexo organami. jakateż czynne ich popieranie 
w tępieniu wskazanych nadużyć. Członkiem 
Ligi meże hyć kazdy w swej czci n eskazi- 
telnej prawy Polak (Polka). 

W dyskusji zabierali głos pp. dr. Go- 
dlewski, redaktor Opioła i Cieński. Repre- 
zentant prasy zapewnił, że działalność Ligi 
znajdzie poparcie w prasie, ; 


— Komitet odcinka Sok5ł-Macierz 
wzywa wszystkich, którzy brali udział w dzia- 
łalności komendy uzupełnień, a więc ocho 
tników, członków patroli lotnych, karjerki i 
i skautów, by w poniedziałek dnia 30 b. m. 
o godz. 6 wieczoram zgromadzili się w sali 
posiedzeń Związku sokolego (ul. Sokoła 7) 
celem zorganizowania sekcji tego odcinka i 
omowienia spraw dotyczących stworzenia 
Związku obrońców Lwowa 


— Bzielnica małopo ska Związku 
sokołego wzywa wszysikie gniszda sokole 
w tej dzielnicy położena o bezwłoczne po- 
djęcia energicznej akcii zbierania funduszów 
na cele powstania na Górnrm Śląsku, Pie 
niądze zebrane należy odsyłać do komitetu 
Obrony Kresów Zachodnich, Lwów, pl. Ma- 
rjacki 10. 


— Komitet budowy kościoła Św. 
Elżbiety zwraca się 2 gorącą prośbą do 
mieszkańców Lwowa c łaskawe datki w cza- 
sie zbiórki ulicznej dnia 31 maja b. r. na 
ogrodzenie i splantowanie placu kośgieliuego. 

— W sprawie strajku borysławskiego 
nie nastąpiło jeszcze ostateczne porozulnie- 
nie. Wczoraj, już piąty dzień z rzędu, radzeno 
przez cały dzień do późnego wieczora. Prócz 
najważniejszego punktu spornego, misanowi- 
cie eo dc mężów zanfania nastąpiło porozu- 
mienie także cv do wszystkich prawie kwe- 
stji ekonomicznych. Na wielki opór repre 
zentantów pracodawców napotkał wysunięty 
znów przez robotników postulat 10 proc. 
premji od całorocznego zarobku, od którego 
w pertraktacjach przedstrejkowych robotnicy 
odstąpili. Żądanie to wywołało długą dysku- 
sję. którą przerwano. Dziś rano dalszy ciąg 
obrad. 


— Dobry połów. Mojżesz Milehstein 
wiózł do Beresieczka 12 litrów spirytusu 
bongout, Pozterunkowy Józef Blam zawiódł 
Milehsteina do ekspozytury skarbowej przy 
ul. Chocimskiej, mimo, że dostał w drodze 
tysiąc Mk. tspówki, by go uwolnił, Milch- 
stein nabył spirytus u Jakóba Steiabacha 
przy ul, Sykstuskiej, Steinbachowi skorti- 
skowano 5 l. bongout i nałożono grzywnę 
4 tysiąca marek. 

Z Rynku szedł sobie z torbą w rękach 
Mojżesz Ksntzler. Ponieważ biedak rozglądał 
się podejrzliwie dokoła, żołnierz policyjny 
sprowadził go na policję. Waliza zawierała 
srebro stołowe, nadto zaś kilkaset srebrnych 
guldenów — łącznej wartości przeszło 100 
tysięcy marek. Podejrzany towar zdeponowane. 


— Zjazd ks. Biskupów połskich. 
W dniach od 28 b. m. do 2 czerwca włą- 
cznie odbędzie się w Krakowie u grobu św. 
S:anisława III. z rzędu konferencja ks. Bi- 
skapów całej Polski. Pierwsza taka konfe- 
rene's zaraz po odęyskaniu wolncśel była w 
Gnieźnie, druga w Częstochowie 2 r. 

W dniu 28 b. m. zjeżdżają do Krakowa 
nasi Arcypasterze w liczbia około 28. O 12 
w południe zgromadzą się ks. Biskupi w Ka- 
tedrze pod przewodnictwem Prymasa Kardy- 
nała ks, Dalbora, prezesa konferencji. Prz-d 
wielkim ołtarzem, po krótkiej adoracji Najśw. 
Sakramentu, chór odśpiewa uroczyste „Veni 
Creator“, poczem, poprzedzani duchowień 
stwem i kapitułą katedralną, udadzą się w 
procesji ks. Biskupi przed grób św. Stani- 
słaaw, biskupa krakowskiego, wśród śpiewu 
„Gaude Mater Polonia“. Po krótkiem nabo- 
żeństwie ku czci św. Stanisława zejdz'e pro- 
cesja do grobów królewskieh, gdzia w kryp- 
cia św. Leonarda nastąpią modły za naszych 
królów ibohaterów narodowych i „Salve Re- 
gina“. Z podziemi wawelskich wrócą ks. Bi- 
skupi do kapitularza katedralnego na inau 
guracyjne posiadzenie Zjazdu. 

W niedzielę, dnia 29 b. m., o godz. 8 
rano odprawią ks, Biskupi Msze św. przy 
grobach naszych Świętych, znajdujących się 
w Krakowie. O godzinie 10 rano w Katedrze 
wawelskiej odprawi Ksiażę-Biskup krakowski 
w wsysteneji wszystkich obeenych ks. Bisku- 
pów i kapituły Sumę pontyfikalną, kazanie 
wypowie ks. Arcybiskup Teodorowicz Ró- 
wnocześnie ks. Biskup Anatol Nowak dokona 
konsekracji kościoła Serca P. Jezusa na We- 
sołej. 

Codziennie rano i po południu obrado- 
wać będą ks. Biskupi w pałacu Biskupim w 
sali ks. Biskupa Matachowskiego. 

Dais 8 czerwca wezmą ks. Biskupi 
udział w dorocznej procesji Serca Pana Je- 
zusa z nowokonsekrowanego kościoła na We- 
sołej na Mały Rynek. 


— Kursy uzupełniające dla lekarzy. 
Dzięki inicjatywie i subwencji amerykańskie- 
go Czerwonego Krzyża (sekcja sanitarno - le- 
karska polsko - amerykańskiego komitetu po- 
mocy dzieciom), departament prae społecznych 
(polsko amerykański komitat pomocy dzie 
ciom) wespół z polskiem Tow. pedjstryczuem, 
organizują dla lekarzy miesięczny uzupełnia 
jący kurs z dziedziny hygieny socjalnej 
dziecka. 

Kurs rozpocznie się dnia 1 czerwca r. b. 
w Warszawie. Słuchacze korzystają z wykła 
dów izajęć praktycznych bezpłatnie, Niektó 
rzy mogą — według uznania rady pedagogi- 
cznej — otrzymać stypendjum do wysokości 
15.000 Mk, podczas trwania kursu. 


Celem kursa jest przygotowanie vy- 
kwalifikowanych sił lekarskich dla objęcia 
piacówek przoważnie na kresach wschodnich, 
głownie przy stacjach opieki nad dziećmi, 
poradniach dla matek, kroplach mleka, przy- 
chodniach przeciwgruźlicznych, szpitalach 
dziecięcych, ambulatorjach i t. p. 

Zasadniczo rozkład zajęć będzie nastę- 
jący: Opieka społeczna nad dzieckiem i ma- 
tką, dr. WŁ. Szenach, 16 godzin; hygiena 
osobniecza, dr. K, Jonscher, 13 godzin; nie- 
mowlę w ogóle: z) fizjologia niemowiat, kar- 
mien'e niemowląt, choroby trawienia i odży- 
wia, prof. dr. Michałowicz; b) ważniejsze 
rozdziały w patologji niemowląt, dr. M. Er- 
lichówna, 24 godzin; choroby społeczne i 
walka z niemi, dr. M. Gromski, 6 godzin; 
zajęcia praktyczue 6 godzin; ogółem 67 go- 
dzia, 

Wykłady odbywać się będą codziennie 
w godzinach popołudniowych, klinika i po- 
liklinika od godz. 9—11 rano W trzecu 
giupach, po trzy razy na tydzień, zajęcia 
w siacjach opieki mad dziećmi i trzy razy 
na tydzień zwiedzanie instytucji wycho- 
wawczyeli. 

Wykłady odbywać się będą w lokalu 
kliniki uniwersyteckiej przy ul. Litewskiej 
nr. 16 Zajęcia praktyczne w klinice i szpi- 
talu Karola i Marji. 

Departament prac społecznych P. A. 
K. P. D. zwraca się do zawodowych zrze- 
szeń lekarskich i do pp. lszarzy o składanie 
deklaraeji pod adrese:n departamentu (Ja- 
sna 11, III p. pokój nr 39), gdzie pp. 
kandydaci inogą otrzymać blankiety do wy- 
pełnienia. Posały będą mogli otrzymać 
prawdopodobnie wszyscy lekarze, którzy po- 
myślnie ukończą kurs. 


— Zjawiska splrytystyczne w świe- 
tle badań nankowych, II. prelekeja inż. A. 
Likańskiego, urządzona staraniem Uniwersy- 
tetu Ludowego im. A. Mickiewicza. odbę zie 
się w niedzielę 29 b m. o g. 7:80 wieczo- 
tem w Iastytucie Fechnologicznym ul. Bour- 
larda 5 I p. Bilety w tępu: do nabycia w 
Instytucie Technologicznym II. p. 


— Pielgrzymka do Zadwórza w dniu 
15 b. m. do mogił polegiveb tam Bohaterów 
przyniosła ogółem doshodu 86.9 5 mp., któ- 
ra na razie złożone na książsezkę Gal. Kasy 
Oszczędności Nr. 143.654, 


ILENE 110% ZE WAZY RERZREKESZZY a 


Notatki lisracko-artpsty czne, 


Repertuar Teatru Miejskiego. 
Sobota, 28 maja, c godz. 5:30 po poł. 
„Chory z urojenia“ komedja. 


Sobota, 28 maja, o godz. 730 wieczo- 
rem „Pajace* i „Cavaleria rusticana“. 


Skrzypek Jan Wolanek, młody ar- 
tysta zaszczytnie u nas znany z sukcesów 
w ubiegłym sezonie, rozpoczął w kwietniu 
b. r. swą tourne amerykańską koncertem 
w Waszyngtonie, któremu towarzyszyło — 
uk świadczy telegram wysłany do Lwowa 
w dniu 24 maja — nadzwyczajne powo- 
dzenie. 


ZZO DRDLEN WF ZN OZOSZ LIL ZA KE! CZAK MAAZZKKACA 


Podpisujcie 
Polską 
Państwosą 
Pożyczkę ! 


Zz MUZYKI 


„Licz się ze słowem jak z monetą* — 
powiedział (Goethe — „którą daja się tylko 
w miarę absolutnej potrzeby“. 

Cytat ten przytaczano z okazji popisu 
uczniów (środa 25 k. m.) któremu Związek 
muzyczno-pedzgogiczny nadał górnolotną na- 
zwę „koncertu zbiorowego“. Taki pretensjo- 
nalny nagłówek podwaja tylko wymagania 
publiczności, przynosząc tem samem ujmę 
wykonawec m... 

Do poziomu produkcji koncertowej do- 
rosła „de facto“ tylko jedna interpretacja 
w onegdajszym programie: Chopina polonez 
na fortepian i wiolonczelę, znakomicie ode- 
grany przez p. Adamską (uczenicę p. Z. Set- 
majerównej) i Glasberga, wiele zapowiada- 
cego ucznia p. A. Wolfsthala. Piękne i bra- 
wurowe wykonanie tego utworu wywołało 
ogólny zachwyt w audytorium. 

Pierwszorżędne miejsce zajął w tymże 
popisie również bardzo już wydoskonałony 
śpiew koloraturowy p. L. Dolskiej tuezeniey 
p. Florjani). Mały lecz sympatycznie brzmią- 


Wyjeźdżającym na lelnie wywczasy 


wszelkiego rodzaju towary kolonialne, jako to: Kakao, Czekoladę, Kawę, Herbatę, 
Cukierki i t. p, — Wyborowe delikatesy, Konserwy rybne, Sery, Doskonałe wę- 
diiny, nujszlach tniejsze WINA: Anstrjuckie, Węgierskie, Greckie, Hiszpańskie, 
Wieskie, Szampańskie. Koniaki, jakoteż WÓDKI I LIKIERY 
i uajrozmaltszego gatanku, oraz doskonały prawdziwy SOK MALINOWY. - 
handlu prowadzone są POKOJE DO ŚNIADAŃ. 
trzony w specjalne Kanapki, Majonezy, Sałatki francuskie, Ryby w auszpiku i po 
żydowsku, oraz smaczne Paszteciki. — PIWO we fiaszkach jasne I ciemne. 


Wez lkle zlecenia przesyłkami picztowami l-b koiejowemi uskutecznia się odwratnie 


Dzis i jutro 29 b. m. po raz ostatni w „MARYSIEŃCE" | „KOPERNIKU“ 


266 Królowa stepu 


Akcja rozgrywa się głównie w środowisku srystokr. śwlata. Ostatni seans rozpoczyna 
się o godz. 9-te] włeczeram. - 


Wstrząsający dramat cyrkowy 
w 6 wielkich częściach p t.: 


= 


cy głos p. Dolskiej intonuje niaskaziteinie, |dzi o spełnienie zadania wokalnego i sce- 
wykazując w pasażach, trylach i „staezatach" | nieznego, do którego już nie nadaje się po 


technikę niemal już koncertową, 

Szczere i serdeczne, uznania należy się 
absolwontowi tej samej szkoły wokalnej, p. 
F. Ziembickiamu, za „bel canto“ wykazane 
w arji z „O;rulika sewilskiego* i Za umie- 
jętne odśpiewanie pieśni Niewiadomskiego 
i Tirindellego. Szkoda tylko, że mniej po- 
netna barwa głosu zmniejsza walor tych po- 
pisów, opartych na wrodzonej muzykalności 
i sumiennem wyszkoleniu głosu. 

Nieco może przedwczesnym był występ 
p. Niewezykównej (uez. p. Rużyckiej), wy- 
konawcesyni arji Santuzzy z „kRyceiskości 
wieśniaczej* Ten utwór Masceaguiego wyma- 
ga większego rozmachu dramatycznego i nie 
nadaja się dla spiewaczek zupełuie początku- 
jącyco. choćby nawet uzdolnionych, 

W szeregu pianistek wysunęła się na 
pierwszy plan p Stangenbausówna (nez. p. 
Stansenbaus). wykonując bardzo biegle i z 
widocznem zrozumieniem Chopina „rondo 
a la mazurka*, 

* 

Wieczór czwartkowy (26 b. m.) zapeł- 
niły dwie opery, utartym zwyczajem nieod- 
łączne od siebie: Mascagniego „Rycerskość 
wieśniacza* i „Pajace* Leoncavalla. 

Wykonanie pierwszego %4 powyżej wy- 
mienionych dzieł nazwać można sukcesem 
opery lwowskiej, prócz nienagannie brzmią- 
cych zespołów i artystycznej eałości grupuje 
się w tem przedstawieniu tak składnie po- 
każna ilość głosów wyjątkowo pięknych: p. 
Franciszki Platownej (Santuzza), p. Igna- 
cego Manna (Turridu), p Huleny Lipowskiej 
(Lola) i p. Romualda Cyganika (Alfio). Pod 
tym wzyiędem może istotnie nasza „UaVa- 
leria rustieana* wytrzymać wszelką konku- 
rencję teatrów zagranicznych. s i 

Zsłoję bardzo, że mimo najlepszej 
chęci nie mogę obdarzyć tem samem urna- 
niem, wykonania „Pajaców*, w którem je- 
dynie z postacią czarują*ej Neddy-Colombiny 
łączyły się walory artystyczne pierwszorzę- 
dae. Zmiana w obsadzie partji Qania nie 
wyszia na korzyść całości: głos p. Leszka 
Rejchaaa o dźwięku nieco „matowym“, nie 
wytrzymujący częstokroć wysokich pozych, 
więc zawodny w momentach decydujących 
o efekcie, dużo pozostawiał do życzenia. Ry- 
tmiezne i pamięciowe opanowanie bez Za- 
rzutu pariji wystarczyć nie może, gdy cho- 


GE GEE o AWG GARONNA m ZORKĄJ 


Anna Green. 27) 


Tajemnica doktora Moleswortha 


(Ciąg dalszy) 

Cameron zarumienił się, wstyd mu było 
chwytać się podstępu. — 

— Ja tukże tego nie wiem na pewno— 
rzekł. 

— Qdybym zobaczył ten adres, — to- 
bym ci powiedział. mą 

— Mówił mi, że to sekret — mówiła 
Brygida z pewnem wahaniem, — Ale pan 
to co innego, pan mu przecież przyjaciel. 

Dobyła z pod poduszki karteczkę i po- 
da'a ja Cameronowi. 

Przebiegł ją szybsiom spojrzeniem. © 

Adres podany był uie do Orange ani 
też do Yonkers, lecz do miasta H. 

Cameron pożegnał zaraz Brygidę i po- 
wrócił do domu. 


CZĘŚĆ TRZECIA. 


Adres podany Brygidzie brzmiał nastę- 
pująco : 

„J. M. H. Hrabstwz N. 1.3 

Miejscowość ta położona jest na wy- 


==" oO leca ninr 


AĘxtonieżo MOORA i Jerzego STACHOWICZA 


pierwszorzędnej marki 
1 Przy 
— BUFET zawsze bogato zaopa- 


niekąd skala głusu p. Rejelana. 


Dwie doskonałe kreacje p. Ewy Ban- 
drowskiej, Nedda 1 Golombina, walczyły o 
lepsze, lecz przypaszezam, że mimo pierw- 
szej popisowej arji, odśpiewanej z tak 
rzewiem przejęciem, jeszcze wyższym był 
sukces doskonałej wprost Oolombiny. Nie 
tylko śpiew wykwintny i stworzenie po- 
staci jakby wyciętej z obrazka -- że tak 
powiam stylowej, leez gra sceni 
czna i kolejdoskomeznte przerzucające się 
najrozmaitsze odcienia, charakteryzujące 
figlerność Komedjantki, zalotność kobiety, 
małość kochanki Silwia i dramatyczną zgro 
zę zbliżającej się katastrofy, Postać operowa. 
w której śpiew, gra sceniczna i aparyej" 
tworzą tak harmonijną całość, musiała wy 


Ze spraw polskich. 


(Depesze Polskiej Agencji Telegraficznejj. 


Z komisji skarbowo- budżetowej. 


Warszawa. Komisja skarbowo-budże- 
towa uchwaliła projekt ustawy o kosztach 
egzekucyjnych i karnych za zwłokę w pła- 


Telegramy P. A. T. 


Rada Najwyższa. 


Gdańsk. Z Londynu donoszą: Naj- 
bliższa posiedzenia Rady Najwyższej, które 
się odbędzie z początkiem czerwca, ma się 
odhyć przy współudziale Belgji. Kintenta pra- 
gile w ten sposób uniknąć równości głosów 
w razie gdyby na niej były tylko dotychcza- 
sowe 4 mocarstwa. 


Protest rządu węgierskiego. 


Budapeszt. W parlamencie rumuńskim 
zgłoszono interpelację, według której Węgry 


brzeżu zachodniem. Cameron stanął tam nad 
wieczorem i udał się zaraz na pocztę. 

— Czy J. M. przychodził dziś po listy? 
— zapytał, 

— Nie wiem. Ozy jesteś pan J. M.?— 
rzucił urzędnik, d 

— Nie, ale go znam i cheę się z nim 
widzieć. y 
s — W takim razie proszę udać się do 
Jego domu. Nie znam tego pana. È 

Po t:kiej odpowiedzi nie było co inne- 
go robić, jak czekać, czy Molesworth nie 
nadejdzie, 

Lecz się nie pojawiał. . 1 

Cameron wyszedł więc na miasto i 
wstąpił do pierwszej lepszej restauracji, aby 
tam naszkieować sobie plan działania. 

Jakiś mały człowiek, idący od pewne- 
go czasu za nim, wsunął się tam niepo- 
strzeżony. 

— Do kogo udać się teraz po infor- 
macie? — rozważał Cameron. Do właściciela 
botelu, czy też da polieji? Nie, nie chciał 
wmieszać do tego policji. Po dalszem zasta- 
nowieniu się doktor doszedł do wniosku, ża 
jedyną nadzieją wykrycia Moleswortha, by- 
łoby jego interesowanie się śledztwem, pro- 
wadzonem w Nowym Jorku. Musi więc sta- 
rać się o dzienniki tamtejsze. 

Uderzony tą myślą, poszedł do kantoru 
sprzadaży pism i zapytał tam. czy nowy jaki 
przybysz nie kupował Heralda lub Timesa. 

Dano mu odpowiedź przeczącą. 


a „i zj o aii 


1 
> 


wołać głębsze wrażenia na słuchaczach i wi- 


wybrnąć ze swej trudnej sytuacji. O ile, jako 
Alfio w „Rycerskości*, doskonałym był ten 
artysta, w „Pajacach* raził grą sceniczną — 
a raczaj prakiem jej elementarnych za- 
sad, Nawet czułe „tête à tête“ z Naddą 
dziwnie ambarasuje p. Cyganika, a gorzej 
jeszcze wywiązuje się ten Silvio z tragi- 
cznego momentu zgonu: zaniim zdoła go 
dosięgnąć sztylet morderczy Cania, już ukła 
da sie do 
browolnie. 
Znskomity Tonio (p. Adam Okoński) 
itym razem Serdeczne i zasłużone zbierał 
oklaski i wywarł Świetnem wygłoszeniem 
prologu głębokie wrażenie. Chóry i orkiestia 
trzymały się dzielnie pod batutą zawsze 
energicznego dyrygienta p. B. Wolfstala. 


z 


snu wiecznego 1 umiera do- 


z 


- 

Uwagę naszych melomanów należy 
zwrócić na inauguracyjny koncert symfoniczny 
Polskiego Związku muzyków, który odbędzie 
się w niedzielę 29 b. m. w sāli teatin miej- 
skiego. Nowc zorganizowany zespół orkie- 
straluy przygotowa! na pierwszy swój występ 
pod artystyczną batutą dyr. M. Sołtysa 
olbrzymie dzieło Saint-Saónsa, wspaniałą 
symfonię na wielką orkiestrę i organy, po- 
emat symfoniczny  Fitelberga „W głębi 
morza”, oraz nadzwyczajnie zajmującą no- 
woścć: fantazję Witołda Friomana na forte- 
pian z towarzyszeniem orkiestry. Fartję forte- 
pianową odegra kompozytor. Sądząc po ge- 
neralnej próbie, która odbyła się we czwartek 
26 b. m., interpretacje tych utworów, dokc- 
nane przez tak pokaźny zespół orkiestralny 
(106 wykonawców), wywołaja cały szereg 
intenzywnych wrażeń i imponujących efek- 
tów. Powstanie tej nowaj orkiestry symfo- 
nicznej zostanie niewątpliwie przez naszą 
muzykalną publiczność najprzychylniej powi- 
tane i poparte. 


Er. Neuhauser. 


ceniu podatków, a Następnie postanowiła 
wezwać Rząd, aby w sprawie uposażenia sę- 
dziów i prokuratorów przedstawił komisji 
odnośne wnioski rządowe w dniu 10 czerw- 
ca b. r. 


popierają aukcję bolszewicką w Rumuniji, 
chcąc wywołać w ten sposób przesilenie eko- 
nomiczne i polityczne; rząd węgierski miał 
stworzyć w tym celu stosowny departament 
złożony z 8 osób Rząd węgierski kategory- 
cznie dementuje powyższy zarzut, 


Stosunki handlowe rosyjsko - angielskie. 


Londyn. Urzędowa angielska misja 
handlowa, która uda się wkrótce do Moskwy, 
składać się będzie z 20 osób, a jej pierwszem 
zadaniem będzie wejść w kontakt z wła- 
dzami handlowemi. Misja uda się następnie 
do Petersburga i Archangielska, aby zbadać 
tamtejsze stosunki handlowe. Ma ona udać 
się także na Ukrainę i Kaukaz. 


— Czy niema pan nowych nabywców 
na pisma nowojorskie? — badał dalej Ca- 
meron. 

— Mam — odparł właściciel kantoru. 
— Stary Lewis przychodzi codzieunie po 
Heralda. 

— (o to za jeden? 

— To jest farmer, mieszkający o dwie 
mile stąd. 

Cameron zanotował sobie to nazwisko 
a potem zasięgnął jeszcze wiadomości dal- 
zzych w restauracji. Powiodły się weale po- 
myślnie. Dowiedział się bowiem, że kto za- 
mieszkał u tego farmera. Nowoprzybyłego 
jednak nikt nie widuje. 

Wskazówki te wprawdzie były niedo- 
stateczne bardzo, a przecież Cameron posta- 
nowił skorzystać z nich tego samego dnia 
jeszcze, chociaż to był sobotni wieczór. Zmie- 
nił jednak zamiar dowiedziawszy się, że Le- 
wis bez wzgędu na pogodę, przychodzi za- 
wsze na niedzielne nabożeństwo. 

Cameron zajął w hotelu pokój, lecz 
przed udaniem się na spoczynek wyruszył 
jeszcze na miasto i zachodził w przeróżne 
miejsca, w nadziei, że się jeszcze dowie Cze- 
goć. Jakoż istotnie, wszedłszy do kuźni, aby 
zapalić cygaro, pochwycił urywek następjącej 
rozmowy: 

— Ten lokator Lewisa, to dziwak. Na 
honor! — mówił jakiś ogorzoły mężczyzna. 

— (o takiego ? — pytał ciekawie kowal. 

-~ Mówię, że ten przybysz, ec to mie- 


|] 

dzach. i 
Kochanek Naddy (Silvio, p. R. Cyga- 
nik) dość uieporađdny w grze, niemógł jakoś 


ogólne wrażenie dyskusji i uczucie, ze wszelkie 
możliwe koncesje zostały już Niemcom uczy 
nione. Matin pisze, że w chwili, kiedy słowa 


iNacisk na Bawarję. 


Gdańsk. Z Londynu donoszą, ża ofi- 
cjalnie wskazują na o, iż sprzymierzeni za- 
stosują nuatychmiasi wszystkie postanowienia 
karne uchwalone na konferencji londyńskiej 
w razie gdyby Bawarja do 80 lipea b. r. 
nie uczyniła zadość zobowiązaniom w spra- 
wie rozbrojenia. 


B. cesarz Karol przesiedla się 
do Hiszpanii. 


Berlin. East Europe donosi z Paryża, 
że rząd hiszpański upoważnił b. ces. Karola 
do pobytu w Hiszpanji. Podróż jego do Hi- 
szpanii nastąpiłaby z końrem sierpnia, o ile 
naturalaie nie nastąpiłyby jakie nadzwy- 
ezajne wypadki, któreby mogły temu prze- 
szkodzić. i 


Pomoc finansowa Austrji. 


Londyn. (Ruter) Rokowania finan- 
sowe Z Ligą Naredów w sprawie pomocy, 
która ma byc udzielona Austrji będą ukoń- 
czone w dniach najblizszych. 


Prasa francuska o uchwale lzby 
deputowanych. 


Paryż. Dzienniki wskazują na wielkie 
znaczenie vołum ufności uchwalonego w Izbie 
deputowanych prezydentowi ministrów Brian- 
dowi. W szczególności zwracają uwagę dzien- 
niki na wyrażenie minimum gwarancji i za- 
znaczają, ża Izba w ter sposób uwydatniła 


Brianda czytano w Niemczech, zrozumiano, 
iż Niemcy nie będą mogły zająć stanowiska 
przeciwnego ogólnej opinji Francji. 


Preszburg. W procesie c powstanie 
w Nytro Banyia, skazał sąd dywizyjny 4 
oskarżonych na śmierć, 2 na 2-letnie ciężkie 
więzienie, a resztę oskarżonych uwolnił. 


Londyn. W sprawie Węgier zachodnich 
tezą rządu angielskiego jest, że postanowie- 
mia traktatu w Trianon winny być ściśle z8- 
stosowane ale Londyn oczywiście pragnie, 
aby rokowania pamjędzy Austrją; a Węgrami 
zakończone zostały ku obupólnemu zade- 
woleniu. 


Gdańsk. Rada portowa  powzięł 
10 b. m. decyzję eo do torów kolejowy 
służących specjalnie całemu portowi. Sena | 
gdański po konfareneji z delegatami Kady | 
portowej postanowił nie podnosić sprzeciwu 4 


przeciw powyższej decyzji. 


Gdańsk. Rząd szwedzki przedłoży par- 
Jamentowi projekt ustawy podwyższenia ceł. 
Podwyżka jest skierowana w pierwszym 
rzędzie przeciw Niemcom. 


PAPIRA ENE 


NADESLANE. 


Za tę rubrykę Redakcja nie bierza vdpowiedzialności; 


zywa się P. Profesorów i kolegów abiturjentów 
W Gimnazjum II polskiego w Tarnopolu z roku 
szkoinego 1910/11. by podali bezzwłocznie swoje 

| adresy i ewe*tualne zgłoszenia wzięcia udziału w zje- 
żdzie koleżeńskim w Tarnopolu dnia 12 czerwce 1921 
ad adresem kolegów inż. Ligowskiego, Lwów, ul. J 
Enei aa warstaty państwowe i ks. Leona Jancze- | 
wskiego, Tarnopol, Probostwo rzym.-kat. | 


szka u Lewisa, nie jest taki, jak każdy inny 
człowiek. 

— Jaki człowiek ? — wmieszał się trzeci 
glos. — A ty coś za jeden? 

— Jestem wędrownym kupcem. A że 
ten człowiek dziwak, to dziwak. Nie wycho- 
dzi weale z mieszkania, chocież mie jest —_ 
chory. 

— Ale ja go znam — wtrącił kowal. 

— Wcale nie jest dziwak, - 

— On myślał pewnie o lokatorze Hun- | 
tera — odezwał się głos z głębi kuźni, — | 
Nie dopuszcza nikogo do miego. Mówi, że | 
nie można mu przeszkadzać, bo pisze książkę, | 
Także racja. 

— Ozy Hunterowa mieszka w sąsiedz= 
twie Lewisa? —» zapytał kupiec. 

— Tylko milę. 

— To dlatego pomieszały mi się te- 
my w głowie — zaśmiał się ogorzały 
czyzna. 


(Ciąg dalszy nastąpi) 
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Rozmaite 06 uESZCZEWA. 


Prez 2155/26 R. 5,20, W przechowa- 
niu sądu osręgowego karnego wa Lwowie 
znajdują się ua tepijąca rzeczy ìi przedinioty 
wartościowe, uak: żące du niewiadomych wła 
ściciał. Wzywa się włuściemii, aby w prze- 
ciągu jeduego roku od dnia 3 ogłoszenia 

3 edyktu w urzędowej „Gazecie Lwowskiej" 
licząc, swoje prawa własności przed sądem 
udowoduili, w przeciwnym bowiem razie 
przedmioty te w myśl $ 378 jako przepadłe 
traktowano będą, względnie dalsze zarządze- 
nia w myśl $ 378, 379 p.k. wydanę zostaną: 
poz. 209 10 Vr 1058 10 koszala, łańcuszek 
double; poz. 62 12 Vr. 27;12 kożuszek po- 
kryty materją zieloną; poz. 3813 Fr. 158/18 
dziecinna koszula, białe prześcieradło; poz. 
72 138 Vr. 345/18 paito, poz. 15413 Vr. 
648/13 10 sztuk rmaterji różno-kolorowej; 
poz. 176 13 Vr. 711,18 stara maryn:rkx; 
poz. 267/13 Vr. 1141 13 kapelusz fileowy; 
poz. 27218 Vr. 1155/13 kołnierz nibulowy; 
poz. 8Y0,15 Vr. 1541 18 stara hrązowa kur- 
tka, wełwetowa podszewka, stare włóczkowe 
rękawiczki, sznur; po. 60813 Vr. 2240/13 
obraz, poz. 845,14 Vr. 1541 ly 6 sztuk 
Volt-Milli-Amperowmetrów w etu, 1 Yolt- 
meter w etui, 2 łączuiki dźwigniowe, 8 Volt- 
Milli Amperometrów, 1 Okinmeter, 2 gwinty 
-do gromochronów, 1 aparat kombinowany 
do mierzenia napięcia prądu elektrycznego, 
| busola elektryczna, 1 zegar Zaniih do 
rozmów międzymiastowych, 1 paczka stopków 


do tel: fonu, 5 mikrotelefonów z przewodami, | 


2 sztuki te.ef, słuchawek; p-z. 1/15 Vr. 54/15 
pularesik, klucz; poz 65/15 Vr. 3664 16 
l para bucików lakierów, chusteczka, | para 
trzewików, firanki do okan, widelec srebrny, 
łyżeczka srebrna; poz. 9515 Vr. 806 15 
9 obrusów, 6 prześcieradeł, 5 poszewek na 
pierzynę, 2 koce, 2 kapy białe, 29 serwetek, 
2 firanki, 7 poszewek, l poszewka na pudu- 
szkę, 4 ścierki, 8 jaśki, 1 koszula męska, 
3 Tischleifery, 5 krawatek do wiązania 2 
białe spodnice, | para majtek, 2 kawałki 
wstążek, 1 prześcieradło dziecinne, 7 świec 
+ kandelabra, aparat fotograficzny, garnitur 
kąpielowy, walizka do podróży, i chustka; 
poz. 96/15 Vr. 823/15 płaszcz gumowy; poz 
98/15 Vr. 83215 3 obrusy, 20 serwetek, 
koszyk z chinsk. srebra; poz. 118/15 Vr. 
1188/15 20 kigr. soli rosyjskiej; poz. 169/15 
Vr. 917/10 1 kożuszek; poz. 55815 Wr. 
3402/17 1 capka, 1 puszka biasz., 1 dru- 
szlak; dep. 230/16 i 230/18 Vr. 850/18 go- 
tówka 120 kor; d-p. 1587/15 Vr. 2840/14 
gotówka 37 bal; dep. 1647 15 Vr. 1258,15 
1 bankuot 2 Kor.; poz. 64% 14 Vr. 2784 14 
4 klucze werth, 3 wytryehy, 1 dłuto; poz, 
61/16 Vr. 2650/16 2 białe koszule; poz. 
28/16 Vr. 1187.17 seyzoryk; poz. 254,16 
Vr. 21716 1 pierzyna; poz. 26 /16 Vr 
2460,16 1 czapka wojsk., 1 spodnie wojsk., 
1 ręcznik, 1 talerz alum, | książka franc. 
 „Qosmopolis*, 1 kartka poczt., 10 w:dalców, 
2 noże, 2 łyżki; poz. 474/16 Vr. 1783/16 
2 duże obrazy, 8 małe obrazki zbite, 4 
= poszewki białe, 1 koszula damska, 2 karne 
viki balowe, 1 ściereczka, | kawałek obrusa 
iętego, | xawałek prześcieradła, 1 kawa- 
ek pociętego nankinu z pierzyny i jaśka, 
1 podstuwka zbita, l miednica, 1 ręcznik 
z monogr. „H. M.*, 1 ręcznik z monogr. 
„Z.F,*, 1 parasolka; poz. 526:16 Vr. 3619/16 
futro męskie; poz. 557/16 Vr. 244716 1 
spodnica, 1 kolor. poszewka, 3'45 m. materji, 
A materji czerwonej, 1 prześcieradło, 
"80 m. materji czerwonej, 9:50 m. materji 
niebieskiej, 3 m. materii granatowej, 3 po- 
 szewki z poduszex, 2 koszule kolorewe, 38 
ałki płótna na bieliznę, 3 m. płótna na 
iznag, 8 m. płótna na biel:zeę, 1 m. płó 
na bieliinę, 2 m. płótna na biel:znę, 
m-trów piotua szarego ua podszewkę; 
oz. 9518 Ns 2221 I8 104 nialowe ganen- 
(  szki, 22 ołówki; poz. 98/17 Vr. 713,17 1 
P pierzyna; poz. 290,17 Vr, 1650/17 1 para 
4 ów; poz. 321/17 Vz. 2240/17 2 spodnice, 
uszek, l koszula, 3 ręczniki, | gorset. 
iuzka damsza, 2 poszewki na poduszki 
alerze, ł nakrywka, 1 zbity czamik, 1 baft 
prześcieradła, 2 vary majtek dziecinnych, 
isi damskie, 2 wstążki £ kutasami, 7 
ponczoch, 1 firanka, © kawałeczki ma- 
kawalek koronki, 1 kawałeczek je- 
1ej materji, kawałki z poszwy na pie- 
1 kawuieczek maturii Da stanik, 1 ka- 
zek wsiawki, rękawy od bluzki dam- 
I prześcieradło, tasma od sukni; poz. 
7 Vr. 2490/17 1 poduszka; poz. 394 17 
r. 868/17 8 żarówek, 2% porcelanowych 
jntaktów; poz. 410,17 Vr. 2729/17 L dłuto, 
i 1 świder korbowy ; poz. 529/17 Ve. 
cukierniczka z chińskiego srebra: 
538/17 Ve. 302/17 2 kołdry; poz. 589,17 
6jL7 1 harmonijka, 1 scyzoryk; poz. 

r. 3060 17 około 3 i pół m. materji 
1 widelec, 1 bluzka czarna, półtora 
ena, 1 chusteczka, 15 modków nici 


| 
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czarnych, I guma do trzewików, | poszewka, 
4 garnwzki do kawy. 1 talerz, poz 58217 
Vr. 3643 17 czarne buciki dainskie, 2 zła- 
mane świece, worek z herbatą, czapka żułn, 
niem., 30 szczotek do bstów, nowy hucik 
damski, | para stara bucików, 2 pary spo- 
d.i, I kam elka, 8 czarna żakiety męskie, 
| pallo, pudelko na noże i widelce, | port- 
fel, 37 kawałków skóry. 2 kasałii czskola- 
dy, 4 pary damskich trzewików, 8 pary czar 
nych pończoch, 2 mydła 20 znakiem Uzerw. 
Krzyża, 2 kawałki mydła Hedi, 2 myd:. 
„Blumenseife”, I harmomjka, 1 chusteczki #0 
nosa, 4 uówe chusteczki w jednym: kawsłku, 
poz. 582/17 Vr, 3643/17 około 4 m gra- 
matowej meterji, | plecak wojsk, 1 pudełko 
z nożami, 2 woreczki z kawg, jsgłasui i gray- 
bani, 30 tabliczek % nićmi czarnomi i bia 
łemi, 8 portfele męskie, 1 porufel skórzany, 
medal Czerw, Krzyża. broszka srebrna, 4 ka- 
walki msdła, 2 pary butów męskich boks; 
poz 687/17 Vr, 4392/17 1 walizka płócienna 
6 poszewak ze znakiem 8. B., 1 mała po 
szenka S. B., 6 chsstek A. N., 3 koszule 
męskie „FK W.“, 1 koszula mę.ka kolorowa, 
2 ręezniki A. G., 1 worek z mąki, 1 ścierka, 
1 para spodni płóciennych, 1 ściecka B. E., 
1 kapelusz, 2 worki nowe; poz. 726/17 
Vr. 942/17 2 poszwy na poduszkę 1 poszwa 
ua kołdrę, 1 okrycie na kułdrę; poz. 34/18 
Vr. 118/18 pęk kluczy, diute, wytrych, 
świeca i latarka elektryczna; poz. 187/18 
Vr. 344/18 3 koszule męszie białe, 3 par 
kalesonów, % p. kalesonow pół jedwabaych, 
2 koszulą męskie trykotowe, 1 chusteczka 
do nosa jedwabna, jedwabny ochraniacz mę- 
ski, 5 jadw. krawatek do wiązania, 4 kape- 
lusze „Habiga“, I torebka czarua ręczna, 1 
portfel, L p. spodni, kamizelka, 1 p. męskie 
lakierów, 8 złotś plerścicuki 1 dep. 2354/18 
Vr. 849/18 kwcta 360 koron; poz. 108/18 
Vr. 863/18 22 koszula, 18 p. kalesonów; 
poz. 105/18 Vr. 431/18 1 noż; poz. 121/18 
Vr. 1824j17 1 «braz, 1 ceżajnik  blasz.. 
1 druszlak; poz. 182/19 Vr. 179/17 1 po- 
duszka; poz, 140/L% Vr. 172/17 2 poszewki 
na poduszki, 2 kłódki, '/, litra, baszłyk, ka 
wałek koca, kawałek firanki 1 bluzka dam- 
ską, 1 ścierka, 1 stanik czarny jedwabny, 
2 kawałki jedw. materji modrej, kaftanik 
perkaiuwy, spodnica biała, kuka kawałków 
szmat; poz. 162/5 Vr. 205/17 lustro, zegar; 


poz. 198.15 Vr. 580/18 3 koszule, 2 p. ka- | szelki, 2 łyżeczki do kawy, kubek, mydła do 
lesonów, rę znik, kamizelka; poz. 215/18] golenia, pudełko guzików, 20 tuzimów szpilek 
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cuch, kawałek sznurówki, czerwona materja: 
pz. 535/18 Vr 25 418 kamizelka, 1 para 
trzewików, l scyzoryk; poz. 591/18 Ns. 
59818 | worek; poz. 622/18 Na. 606/185 
I bluza wejsk, 1 dłate; poz. 650 18 Ns. 
51 8 183 m. długi kawałek materji; poz. 
678.18 L. 3937,18 3 kawałki malerji; poz. 


741/18 Vr. 3198; S$ nowy portfel | koszula 
męska; poz. 808/19 Ns. 41118 jaska że 
srebrnem” okuciom i monogr. „Z S.*%; 


poz. 855 18 Vr, 379218 biła kape; poz. 
590,18 Wr. 4104.18 notatka, lusterko, 12 
soży, 12 wideleów, 2 rurki do zapiekania 
włosów, 61 tuzinów zatrzasek, paczka szp lek 
do włosów, 3 garnuszki; poz. 897 18 Vr. 412/18 
3 lichtarze, 3 sziuki materji na bluzki, 1% 
kołnierzy męskich, 23 pudełek tutek, 1 pu- 
dełko tutek cygar.,  gurt pocięty, 10 fi- 
raneczek, kilkadziesiąt ołówków. 2 zwoje ta- 
siemek, ! para pończoch, 6 szczotek, 2 kg. 
mydełek do rąk, kilkadziesiąt świeczek, 3 
harmonijki, zatrzaski, kasetka z drobiazgami. 
dep, Nr. 4604 Vr. 4126/ 8 kulczyki; poz. 
920/18 Vr. 123 20 > scyzoryki, sacharyta, 
z mydełka; poz. 926/18 Vr, 4201/18 4 skor- 
ki futrzane, 7 m materji wojennej pzpiero- 
wej, 2 spodnice z tejże materji, 1 czerna 
torebka, 7 rękawiczek skórkowych czarnych, 
poz. 932 18 Vr. 40/19. kufianik damski, 
Z bluzki daiuskie, 2 koszule damskie, obrus, 
prześcieradło, 2 ręczniki, 2 kawałki płótna, 
kawałek materji, torebka ręczna; poz. 942/18 
Vr. 4208 18 1l kawałków pasów, l p. bv- 
cików koiniśnych, 1 skóra juchtrwa gruba, 
1 skóra żółta cielęca, 1 skóra czarna bok- 
sowa; dep.. 2062,18 Vr. 2588-16. srebrny 
damski zegarek z diugim łańcuszkiem, złota 
obrączka; dep. 2065/18 Vr. 2583/16. złoty 
damski pierścionek, obrączka złota, ręczny 
zegarek niklowy 1 srebrny puchar; dep. 
2070/18 Vr. 3506/17. 1 złoty zegarek „Chrono 
metr" 1 złoty łańcuszek; dep. 2078/18 Vr. 
271/18. 1 srebrna toreska damska; dep. 
2058/18 Vr. 3198/18. gotówka 383 K 20 hal, 
srebrna papieroŚnica, srebrny zegarek; dep 
2505/16 Vr., 4021/18. gotówka 883 kor. 
i 1600 kor. złoty pierscionek, szpilka do 
krawatki, braazoletka double; poz 27/19. 
poz. 98/19. Vr, 281/19. 6 zwajów koronek, 
kilka tabiiczek zatrzasek, tabliczki białych 
guzików 25 paczek bibuły, szezotki, 2 kłódki, 
3 harmonijek, kawalek mydła, krawatka, 


Vr 980/68 L worek; dep. 23018 Vr.880 18] 7 broszek, oprawy do cwikiera, poszewka, 


gotówka 120 kor.; poz 23418 Vr. 1959,16 
kamizejka zielona, ręcznik, chodiuk, 2 korby 
od maszynki do mięsa; poz. 238/18 Vr. 
1089/18 48 duże wełniane chustki, zarzutka 
damska z czarnego jedwabiu z czarnemi 
koronkami całkiem nowa, firanka biała, 3 
kosznle męskie, | pars kalesonów, 1 koszu- 
ia damska, chusteczka szara; dep. 2363 18 
Vr 1089/18 gotówka 203 kor. 08 hal; poz. 
240/18 Vi. 1115/18 zielona portjera, boa 
białe futrzane, 22 obcych monet zdawko- 
wych (tureck:eh, francuskich), szpilka do 
ka. elusza we formie szpady, kłódka z 2 klu- 
czykami, brożka z 5 kamyczkami, metalowa 
zapalniczka, medal jubileuszowy, cyrkiel me- 
talowy, metalowy kubek, scyzoryk; dep. 
2230 i8 Vr. 1115 8 kwota 30 koron; poz, 
230/18 Vr. 1985 17 poszewka, 3 kawałki 
materji białej w paski, stanik chodnikiem 
podszyty i 2 sztuki granatowej materji; 
poz. 278,18 Vr. 121918 dłuto, młotek, la- 
tarka, plecak, okniary automobilowe; poz. 
295/18 Ns. 144/18 kawałek sznura; poz 
811/18 Ns. 419 18 kapelusz, kartka męska; 
poz. 32418 Vr. 251218 scyzoryk; poz. 
852,18 Ns. 456 18 zawias rdzą okryty; poz. 
348818 Vr. 79117 chustka, 2 spodnice, 
czarna spodnica, Í spodnica kremowa, ka- 
wslek 3 m. 62 cm. naukum, rynka i worek; 
poz. 85918 Vr. 1534118 nóż składany, 2 
srebrne p:erścionki, porifel, koe barchano- 
wy; poz. 359.18 Vr. 158418 2 pierścionki 
srebrne, koc barehanowy, portfel z kwotą 
6 kur. 15 kopiejek, nóż składany; poz. 382/18 
Vr. 1656;18 kosz z wikliny, 6 par majtek, 1 chu- 
steczka do nasa, 6 prześcieradeł z monogra- 
men J B. i koronkami, 5 białych kaftanı- 
ków damskich z monogr. J. B. i 1l. 56, 6 
ręczników z Lt, H. E. i A. Ĝ, 10 koszu! 
damskich, 8 poszewki, biała haika, 8 stani- 
ki, 2 halki, 4 p. białych pończoch, 2 prze- 
ścieradł: brudue, 7 m. chodnika, jedwabny 
czarny parasol, 1 koszula damska, stanik, 2 
chusteczki do nosa, 2 koszule damskie, chu- 
staczku do nosa i prześcieradło ze zsaki-m 
Z. B.; poz. 420/18 poz 4381 18 Vr. 1950/18 
pończochy, jasiek; poz. 44 ,18 Vr. 1950 18 
Jasiek, kaftanik; poz, 446 18 Ns.516/18jczapka 
wojskowa ; poz. 455/18 Ns. 519 18 motek ułó- 
czki jedwabnej, 2 pary pończoch, podbródek 
dziecinny, 2 spodnice, halka, ręcznik nowy. 
koszula nočna męska ze znakiem „S. A“, 
2 bluzki, fartuch, para majtek, koszula dam- 
ska, stanik, torebka papierowa z cukrem, 
woreczok mąki i garnek; poz, 46418 Vr. 


wore , torba, 2 flaszki z płynem, jedno. etui 
niklowe z białsim czopkiem 1 etui nikiowe z 2 
fiaszeczkami z płynem 1 igła lekarska, 1 etui 
niklowe ze seyzorykiem, kilkanaście niklowysh 
półobrazków, 1 etui niklowe z lekarskiemi przy- 
rządami, 1 składane etui z lekarskiemi przy- 
rządami, 1 para kamaszów, 1 czarny kapelusz, ' 
1 żółty portfel, 1 czarny puwtfeli; poz. 36,19, 
Vr. 3924418 pudełko bibułek do papierosów, | 
16 tabliczek guzików, 2 obroże dia psów, 38, 
sztuki różańców, 4 kłodki, 3 paczki widokó- 
wek; poz. 89/19 Vr, 178/19 1 p. bucików 
darnskich, 2 p. męskich trzewików, 2 tuziny 
kołnierzyków, 2 czapki, 1 kominiarka, 5 lu- 
storka, 5 pularesów, 8 scyzorykow, 1 harmo- 
nijka, 2 paczki igieł, 2 paczki guzikow, para 
pantofli, paczka pasty ; poz. 40 19 Vr. 73,19 
3 półszorki skórzane z powrozami, l para 
leje skórz. i uzda Ba konia; poz. 69 19 Yr. 
248/19 skóra boksowa, 5 sztuk materji, pa- 
kiet kołnierzy męskich, 8 sznurówki, 3 pary 
kaloszy, wstążka, wstążka czarna, 3 p. peń- 
czoch, 2 kawały plotna, brandzoia na buciki, 
3 kawałki skóry ma podeszwy, worek sznuro- 
wadeł, 4 pary kalesonów i partja gazików; 
poz. 187/19 Vr. 509 19 2 leniuszki damskie, 
1 szal damski, 2 kawałki imaterji czarnej, 1 
rozbita puszka z Lapisem hebrejskim; poz. 
15,19 Vr. 509 19 2 sznurówki, 2 balki je- 
dwabne, 8 kawałki tiulu czarnego, 1 kawa- 
lek uulu białego, 1 matiukę obszywaną ko- 
ronkaiui, 1 żółią firaukę, 1 frak, 1 kołnierz 
czarny, 1 nóż do obcinania papieru, 3 bunty 
sznurówek do bucików, 1 zwój czaruego tiulu, | 
1 torba z kilkoma zwojami rozma tych ta- 
siemek i większą ilością guzików; puz. 144 19 
Vr. 5829.19 oryginalna sziska płótna 24 m., 
| sznurówka, 1< m. złoconej burty, 12 m. 
białej koronki, kilka meirów białych kero- 
nek, b cuzinow szaucówek do bucików, 2 
pudełka z pierŚcionkaimi, 3 tuziny czarnych 
guzików, 80 broszek klaszaaych, 5 nowych 
szpilek do włosów ; poz. 168,19 Vr. 589 19 
2 łyżki srebrne stołowe, 2 łyżki do kawy, 
5 wideleów posrebrzanych; poz. 6519 Vr 
3775/19 Koc, baranek, koronki, | puszka 
Maggi; poz. 335419 Vr. 377519 8 kawałki 
papierowej materji, 13 tabliczek guzików, 4 
tabliczki zatrzaski i 1 kawatzk marerji pło- 
ciennej; poz. 168 19 Vr. 405 19 deka wossk,, 
kożuch wiejski, paeska sznurowadeł, 5 wọ- 
gierskich książek do modlenia, paczka szpi- 
łek do włosów, 3 grzebienie, szezoteczka do 
zębów, 147 różnych ołówków; poz. 185/19 
Ye. 663 19 2 pudełka pudru, kawał skóry; 


asza 
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pugilaresów, 1 koc, 1 płachta, 1 bunt ma- 
terji papierowej; poz. 201 19 Vr. 73% 19 4 
kartony borty do bielizny; poz. 210 19 Vr 
776 19 9 i pół m. płótna papierowego ezer- 
wonego koloru, 3 plastroay z krawatkami 
jedwabnemi, 1 para rękawiczek damskich 
czarnych, 2 szezotki do wąsów ; pot. Ż12,18 
Vr, 770 91 5% sztuk mydełek toaletowych; 
poz. 214/19 Vr. 763/19 materja papierowa; 
poz 222/19 Vr. 79%/19 futro; poz. 246/19 
Vr. 878/19 gotówka i826 kor, uzyskana ze 
sprzedaży 4 worków koniczyny, 12 kg. soli; 
2 sznury, 20 worków. 5 noży do pługów, 2 
chodniki płócienne, dywanik kolorowy, 3 
skórki do futra z kozy, zeszyte w tormie 
worków, 6 pilników, 48 kłódek — nowe, 
10 zamków nowych, półtora kg. gwożdzików, 
1 paczka oczli, części składowe połamane 
ze strzelby, toruister popruty, 7 żarówek 
elektr., 2 tuziny ołówków, zwój pasków do 
ostróg. 4 p. kamaszy z koca wojsk., stora 
z okna w pasy, 1 paczka kortów, 1 klucz 
francuski, 24 sztuk papierośnic metalowych, 
8 paczki bibułek, 1 iampka kuchenna, 60 
paczek (600 pudełek) zapałek, 4 makatki 
nowe nie prane, 8 kapeluszy męskich no- 
wych; poz. 258/19 Vr. 871/19 1 fartuszek 
brukselinowy wart. 10 kor., | fartuszek bia 
ły wart. 30 kor., 1 spodniea w paski wart. 
60 kor., 1 koszula trykotowa; poz. 301/19 
Vr. 858/19 5 płaszezy do rowerów, 1 ną- 
rzędzie żelazne, 1 klamka do drzwi; poz. 
388/19 Vi. 1175/19 serweta koronkowa haf- 
towana, jasiek z materji morowej z haftem, 
ozdobna poszewka na jasiek, 78 sztuk chu- 
stek do nosa, 5 m. szyfonu nieb,, 12 ręcz- 
ników ze znakiem „©. S.*; dep. 2665/19 
Vr. 1175/19 14 srebrnych łyżeczek, 1 wi- 
delec srebrny, 2 zegarki srebrne męskie; 
poz. 368/19 Vr. 1266/19 17 par obuwia, 7 
cholew, 12 kawałków skóry, 8 kg. parafiny, 
18 paczek (120 pudełek) zapałek, 10 wor- 
ków; poz. 888/19 Vr. 1012/19 1 szpieruta 
ze Srebrną rączką, 7 pudełek szwareu, 1 
para butów wojsk., 1 para bucików wojsk., 
9 ręczników nowych, i plecak, 1 eniebak, 
1 para spodni wojsk., 1 iniane prześciera- 
dło, 5 nowych worków, 4 ezarne czapki, 4 
łyżki stołowe. 14 buntów sznurówek czar- 
nych do bucików, 2 kawałki skóry, 3 sey- 
zoryki, 33 naparstków, 20 cygarniczek, 4 m. 
czarnej taśmy, 2 m. czetwonej tasmy; poz. 
296/19 Vr. 1012/19 1 pudełko z guzikami, 
2 paczki farbki do prania, 1 kapelusz czar- 
ny, | czapka marynarska, 3 kaszkiety; poz. 
396/19 Vr. 1265/19 7 tabliczek guzików 
szklanych; poz. 445/19 Vr. 1667/19 4 stam- 
pilie austr. wojsk, torebka  koralikowa, 
damska koszula z lit. M, M. obrus biały 
znaczony F. B, 2 paczki czarnych blasza- 
nych guzików, jedwabny szal z koronkami, 
3 i pół metra batystu na halkę z haftami, 
5 skórek irehowych, 2 poszzewki znaczone 
„Frydzia*, 8 kawałków skóry, 1 płyta gra- 
mofonowa, męska żółta kurtka, czarne spo- 
dnie, niebieski włóczkowy Szal, brzytwa, 
Szalik jedwabny liljowy w białe paski, 2 
krawatki kolorowe, 7 kawałków skóry, 1 


lupa; poz. 480/19 Vr. 4124/18 futro o 
czarnym wierzchu i spodzie z popielic, 
futro a kołnierzym  krymskim o cezar- 


nym wierzchu, seyzoryk w oprawie ko- 
ścianej, zegarek srebrny podwójnie kryty 
z łańcuszkiem metalowym i  wisiorkiem, 
poz. 498/19. Vr. 1821/19 2 pudełka papier- 
ków do papierosów, 110 ołówków, 4 talji 
kart do grania, 4 latarek elektrycznych, 
1 para butów i 16 ręczników, poz. 509/19 
Vr. 1964/19 1 p. trzewików  dziecinaych, 
4 scyzoryki, 8 nożyczek, 2 pugilaresy, 2 no- 
tatki, 2 tuzmy wadelców jednej sorty i 8 
sztuk innej sorty, © fajek, 1 chochelxa, ko- 
raliki, 1 lusterko, szpinka, koniki do spodni, 
większa ilosć guzikow; poz. 52019 Vr, 
1790/19 2 zwoje sznurowadeł do bucików, 
pulares, perfumy, spodniezka; poz. 647/19 
Vr. 265/19 6 kłódek, różne guziki perłowe 
i zwyczajne, 2 ołówki, 18 szydełek, 2 paczki 
farbki, 2 grzebyki, 6 par sznurowadeł; poz. 
585/19 Vr. 5687/19 złota obrączka z litera- 
mi „J. K.“ ; poz. 688/19 Vr, 2840/19 1 para 
portjer, 2:50 m. sukaa zielonego, prze- 
Ścieradło z pod kołdry, sznurówka miednica 
2 pary spodni dziecinnych, brzytwa, obeeki, 
paciurki, guziki, Sziuka płótna, 250 m. sia. 
wiotu, Żakiet, grube prześcieradło; poz. 
724/19 Vr. 181/19 kapa biała, obrus nowy; 
poz. 128/19 Vr. 3127/19 lina druciana w 
dwóch workach o wadze 125 kg.; poz. 
150/19 Vr, 2228/19 futro kangurowe; poz. 
895/19 Vr. 3219/19 6 sukienek, 4 fartuszki, 
4 koszule damskie, 16 bluzek, 1 stanik, 3 
chustki na głowę, 4 ręczniki, 2 torebki rę- 
ezne, Ż prześcieradła, 1 sznurówka, 1 chu- 
steczka do nosa, buerki damskie  czarne-la- 
kierowe; poz. 844,19 Vr, 3210/19 kawałek 
fioletowej materji; poz. 1005/19 Vr. 3976/19 
1 taca srebrna. 1 łyżka; poz. 1029/19 Vr. 
4589/19 2 bluzki, 1 koszula 1 monogramem 
„P. D.*, 4 firanki kuchenne, 1 widelec sre- 


788,17 % piły; poz. 512,18 Vr, 794, 7 łań-i poz. 20019 Yr. 784/19 2 bunty wstążek, IDibrny, pudełko z nepisem „Karlsbad“, 1 kie- 


O tabiet czarnych guzików po 6 tuzlnów. 8 
ablet białych guzików po 6 tuzinów 23 m. 
| aotej tasmy, Z tabl, z 4 tuzinami do bluzek; 
Poz. 1122,19 Vr. 141/19 1 zarzutka męska, 
| Dłaszcz cerstowy. 1 serwetka biała, 1 kami- 
| zelka czarna, 4 koszule męskie, 1 p. szelek, 
8 podwojne kołnierzyki meskis, 2 pojedyn- 
| Cze kałn erzyki męskie, dwa podwójna 
| Miękkie, dwie pary manuszetów, jedna pa 
Ta szpine: do msuszetów, 1 szalik, 1 
| Szczotka dc ubranie, 8 krawatek, i bagnet 
| 1 lornetka w futerale, 8 pułaresów, Ż port- 
tele papierowe, 1 koperta z listami i papie- 
| tami, 1 scyzoryk, 2 motki tasiemek, | szpuł 
| Fa nici, 2 wstążki do medali, 5 paczek igief, 
| | waliza zielona; poz. 1130/19 Vr. 2315/19 
|| para żółtych butow, 1 p. czarnych buei- 
| ków damskich; poz. 1131/19 Ns. 2316/19 
|| prześcieradło. 1 koszula dziecinna, 1 ser- 
Weta, | fartuszek, 2 kawałki p/ólna; paz. 
1103/13 Fr. 5425/19 gotówka 366 kor. 68 h.; 
poz. 120519 Vr. 5447:19 5 pak całych i 1 
| Toznira z margaryna: poz. 122919 Vr. 
| 0524/10 1 baranica pokryta suknem: dep. 
mi12j10 Vr. 1980/19 gotówka 1450 kor.; 
Poz. 9/19 Yr. 19/19 45 par sznurówek pa- 
Picrowych, 80 par podkówek do hutow, 19 
Noży kusbennych, 3 noże duże rzeźnickie, 
Ə dragów, 28 ołówki, 78 łyżeczek łe- 
| laznycii pobielanych, 45 arkuszy papieru 
| drukarskiego, konewka ma węgiel, poz 
2420 Vr, 467/20 10 żel. nożów, biała 
| halka, czarna jedwabna suknia, 3 czarne po- 
| Jedyncze buciki męskie, sklepowa waga, du- 
| ża piła, łopatka żelazna, 3 zelezne widły; 
| poz, 89/20 Vr. 449,20 okulary w złotej opra- 
| Wie; poz. 110/20 Vr. 567/20 3 kocyki szaro 
brązowe: poz. 117/20 Vr. 526/20 2 1 pół m. 
| Zielonego sukna, 1 lichtarz srebrny, garnitur 
| Ra wódkę, 2 tace, 1 kubek, rękawice auto- 
| Mobilowe. | portjera koloru zielonego; por. 
| 129/20 Fr. 496 20 2 płaszcze wojsk., Í po 
| Bzewka z jaśka, | lusterko, 1 szczówha do 
| włosów, 1 szezotka do błota, 1 książka do 
| modltwy, 1 pudełko waseliny, pół kg tyto- 
niu, 2 pary onucek, 1 szczoteczka do zębów, 
l mydełko, 1 p. rękawiczek, 1 lampka elektr., 
R chustka do nosa, 2 ręczniki, plecak; poz. 
136/20 Vr. 167/20 9 koszul; poz. 223/20 Vr. 
2347/17 1 nasypka czerwona, spodnica je- 
 dwabna seledynowa, spodnica jedwabna ró- 
owa, spodnica jedwabna jasno-żółta, kawa 
tek perkalu niebieskiego w kwiaty, 5 kawal- 
ków czarnej materii, spodniezka fioletowa, 
| fartuszek jedwainy kremowy, 5 kawałków 
 materji kremowej, 5 kawałków materji różo- 
| wej, 2 bluzki czerwone, spodnica czerwona, 
 snkienks dziecinna pasuwa, Spodniea nie- 
bieska w biało różowe kwiatki, 2 koszule 
| męskie, 4 rękawice sukienne z futerkiem, 
R pary rękawiczek damskich, 2 p. pończoch 
| dziec, zwój rozmaitych tnsiemek, 1 garnu- 
Szek, 2 kawałki kvota do lampy; poz pren. 
241/20 Vr. 617/20 gotówka 1832 K. 1 M. 
 cieszyńska i 20 kopiejek; poz. 303/20 Vr. 
1493/20 kilium o długości 5 m a szerokości 
8:50 m, 1 prześcieradło; poz. 328/20 Vr. 
1632/20 czarne stars spodnie; poz. 328/20 
Vr, 4915/19 prześcieradło, koszula, chustka 
kolorowa; poz. 944/20 Vr, 2088/20 6 ma- 
łych wideleów, 1 większy widelec, 3 duże 
Widelce, 9 łyżeczek, 5 kieliszków, 1 garn. 
| do jedzenia, 3 noże małe, 2 noże małe, 8 
Może duże, 1 zegarek, 1 koperta srebrna, 4 
| łyżki, 3 łyżeczki, 3 pierścionki, 1 broszka, 
R srebrne lichtarze; poz. 478/20 Vr. 1384/20 
È worki, prześcieradło, futerko podbite lisrą 
Skórą i z takim kołnierzem pokryte żółto: 
Dopielatą materją; poz. 606/20 Vr. 2761/20 
8 notatki, 1 pieczątka ukraińska okrągła, 
Jedna pieczątka ukraińska podługowata, 1 
Pieczątka gminna ruska, dwa portfele 
Wraz z 2-ma fotografiami, 1 plecak, 1 spo- 
dne, 8 rękawicy, 1 wsnienka, 1 chustka po- 


å 


s1 
Ey 


poszewka z haftem; poz. 1182/20 Vr. 
174/2: 10 worków; poz. 85/21 Vr. 589/21 
1 Sweter, 4 sukienki dziecinne, 1 koszuia 
|dziecinna, 1 koszula męska, 1 zielony 
|koe, J] prześcieradło białe, duży fartuch, 
Jl kawałek flanelli, 1 kolorowa koszula 
dziecinna, 2 duże prześcieradła; poz. 
839/10 Vr, 178/10 1 koe, 1 kantar, 
|Boz. 51/17 Vr. 47417 waliza (torba kon- 
duktorzka), czapka kolejowa, 9 par szelek, 
12 par pończoch, 4 sztuki materji, 1 sztuka 
tiemno-popielatej materji, 1 sztuka materji 
Ha podszewkę; poz. 404/17 Vr. 988,16 1 nóż 
Iebrny; poz. 665/17 Vr. 431717 13 flaszek 
» Í próżna flaszka; poz. 633/18 Vr. 
ref 118 4 tace alpakowe, 5 łyżek z chińsk, 
atki B łyżeczki, 4 widelce, 6 noży, 2 ser- 
e ` poz. 4319 Vr. 504/19 8 małe patel- 


liszek blaszannw; poz. 1061/19 Vr. 4787 19 | ks, 2 pary damskich bucików; poz. 89/19 
Vr. 255/19 kufer czarny blaszany, 32 koszul 
męskich, 6 kalesonów, 5 ręczuików, 6 prze- 


scieradel, kawałek materji, 4 kawałki płótna, 
paczka garnuszków, 2 tuziny kołnierzyków, 
3 brzytwy, 8 kiawatek, 8 flaszki wody ko- 
lońskiej, pudełxo pudru, 300 zwoji nici, 
+ dE gumowy, 88 mydełek, flaszka konia- 
u; poz. 310/19 Vr. 1026/19 eukierki, 8zczu- 
tka do bielenia, sznurowadłe, kłódka, zamer, 
«o Laftak, puder, ... guzików; poz. 482/19 
Yr 1798/19 flakonik na kwiaty, odznaki ru- 
skia, broszki, paciorki, gwożdzia do bucików, 
tarcza 26 zegara, zatrzaski, koronki; poz. 
845/19 Vr. 380:/19 6 kawałków skóry, 2 ka- 
wałki podeszew, 1 p. trzewików nowvch, 55 
kłódek, 1 celt; poz. 919/19 Vr. 3985/19 2 
Jarn=kie koszule, 2 spodnice bluzka, fartuch, 
chustka; poz. 941/19 Vr, 1327/19 kożuszek, 
kołnierz krymski, kołnierz bronzowy % ko- 
tów, szalik włóczkowy, maszynka do włosów, 
barmonijku ustna; poz. 893/19 Vr. 4489'19 
futerko kangurowe, 8 palta; poz. 98/20 Vr. 
865/20 suknia grenstowa, spodniea granato- 
wa, suknia czarna, bluzka w białe kółka, 
płaszcz damski, bluzka granatowa w białe 
paski, para mesztów lakieruwych, lewy meszt 
aksamitny, lewy meszt jedwabny; poz, 124/20 
Vr. 467/20 10 żelaznych noży, bisła halka, 
czarna jędwahna Suknia, 3 czarne pojedyń- 
cze buciki męskie, sklepowa waga, duża pi- 
ła, łopatka żelazna, 3 żelazne widły; poz. 
251/20 Vr. 1461/20 3 białe koce; poz. 338/20 
Fr. 1611/20 14 kłódek z kluczykami, 6 kłó- 
dek bez kiuczyków; poz. 794/20 Vr. 388/20 
futerko; poz. 981/20 Vr. 5401/20 4 koszul 
męskich, 1 koszula trykotowa, 5 par kaleso 

nów, 1 p. kalesonów trykotowch, 2 przeście- 
radła 7 ręczników, 8 serwetek, 1 koe; poz. 
1110/20 Vr. 6148/20 koe, kapuza czerwona, 
taija kart do gry. 56 widokówek, 2 p. bu- 
tow z cholewami, 2 koszule, 2 p, kalesonów 
2 p. spodni, płaszcz płócienny, trykot, ka- 
puza, płaszez rosyjski, koszula rosyjska, 2 
kawałki płótna, spodnie, 1 p. cholew, futro 
z eżarnem pokryciem i krymskim kołnie- 
rzem, futro kang. z Czarnem pokryciem, ca- 
ły nierozerwany pakunek z napisem rosyj 
skim Rozdzenko — Jakubenkc  Kopela — 
pakunek cały z napisem rosyjskim Korole- 
wieza Petra, woreczek, serweta, 2 płaszcze 
rosvjskie, płaszcz gumowy, kamizelka czar- 
na, koc popielaty, 1 para bucików żółtych, 
poduszka, rosyjska bluzka, koszula barehano- 
wa, tzapka, fajka z cybuehem, bruljon, cza- 
sopisma, 16 rozmaitych książeczek ruskich. 
pakuneczek z farba, para rękawiczek, 1 pa- 
ra spodni niebieskich, 1 p. czarnych spodni, 
3 notatniki, kamizelka, taśma do maszyny 
do pisamia, nóż, latarka elektryczna, 2 futra; 
poz. 1771/80 Vr, 6584/20 1 poszewka mała, 
2 pularesy; poz, 1045/20 Vr. 6223/20 1 ple- 
cak, 9 kawałków skóry z pasa; dep. 1992/20 
Vr, 798/20 pierścionek z szafirem i djanen- 
tem; poz. 67/21 Vr. 5998/20 3 pary trzewi- 
6ów, trzy kawałki skóry; poz. 476/21 Vr. 


1411/16 poduszka podszyta czerwono, podu- 
szka podszyta zielono. 


Sąd okręgowy karny. 


Lwów. dnia 26 kwietnia 1921. 6349 8—3 

O. II. 337/21/1. Przeciw imasie spadko- 
wei Ruchli Leder false Steiner przez oświad- 
czonych spadkobierców  Ozjasza Leder false 
Steiner, Sary Leji Leder zam. Kobu i Riwy 
Leder zam. Rudy, których miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesionym został do sądu 
powiatowego w Kosowie przez Breinę Leder 
z Kosowa pozew o własność 1'12 części 
realncści objętej whl. 98 gminy Kosów. 
Na podstawie pozwu wyznaczono audjeneję 
do rozprawy na dzień 14 lipea 1921 godz. 
9 rano. Celem strzężenia praw kurandów, 
ustanawia Się p. dr. Rondiaka, adwokata 
w Kosowie, kuratorem. Tenże kurator zastę- 
pować będzie „pozwanych w rzeczonej sprawie 
na ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika 
nie zamianują. 


Sąd powiatowy, Oddział II. 


Kosów, 7 maja 1921, 5413 

Cg. I. 1187/21/1. Przeciw Marcinowi 
Pyszowi, którego miejsce pobytu jest nie 
znane, WnIesIoNy został do sądu okręgowego 
w Rzeszowie przez Szymona Hanusa pozew 
o 80 dolarów Stanów Zjednoczonych. Na 
podstawie pozwu de praes 28 marca 1921 
wyznaczoną Została I. audjencja na dzień 15 
czerwca 1921 o godz. 9 rano biuro Nr. 47 
II. p. Celem strzeżenia praw pozwanego, 
ustanawia się p. dr. Dziandka, adwokata 
w Rzeszowie, kuratorem. Tenże kurator za- 
stępować będzie pozwanego w rzeczonej 
sprawie na jego koszt i niebszpieczeństwo, 
dopoki on w sądzie się nie zgłosi, lub peł- 
nomoenika nie zamianuje. 


Sąd okręgowy, Oddział I. 


Rzeszów, 80 marca 1931, 5376 


C. I. 315/21, Przeciw Tekli zamężnej 


Małą ryneczkę, 3 fliżanki i pokryw- | Berner, Kaśce Derkacz į Michałowi Derka- 


512/17 1 chustka chłopska, 2 spodnice chłop- 
skie, 1 fartuszek chłopski; poz. 477/21 Vr. 


| 


4 


czowi, których miejsca pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do sądu powiaiowege 
w Mikołajowie przez Wasyla Derkacza pozew 
o zniesienia wspólneści. Na podstawie pozwu 
wyznacza się audjencja w tut. sądzie na dzień 
8 czerwca 1921 o godzinie 8 rann, Celem | 
strzeżenia praw wyżej wymienionych kuran- 
dów, ustanawia Się p. dr. Maska Druksa, 
adwokata w Mikołajowie, znratorein, Tenże 
kurator zastępować będzie kurandów w rze- 
czonej sprawie na ich kGszt i nisbszpieczeń- 
stwo, dopóki oni w sądzie się nie zgłoszą 
lub pełnomaenika nie zamianują 


Sąd powiatowy, Oddział I, 
Mikołajów, 9 maja 1621. 


| 
3398 


C. VIII 198/21/1. Erzeciw Salamonowi | 
Samuely, którego miejsce pobytu jest nie- | 
znane wniesionym został do sądu powiato- | 
wego w Złoczowie przez dr. Leona Rotten- | 
berga i Arona Kappaporta w Złoczowie pozew 
o wykreślenie prawa zastawu dla "WO 
6000 Koren z pn. Na podstawie pozwu wy- 
znaczono sadjencję na dzień 6 czerwca 1821 
godz. 9 rano. Uelem strzeżenia praw Sala- 
mons Samuely ustazawia się p. àr. Bałlaro- 
wieza, adwokata w Złoczowie, kuratorem, 
Tenże kurator zastępować będzie Salamona 
Samuely w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi luh pełnomocnika nie zamianuje, 


Sąd powiatowy, Oddział III, 
Złoczów, 9 kwietnia 1921. 


5400 | 


C. II. 212/21/1. Przeciw Sehaji Greller 
w Zawalu, którego miejsca pobytu jest nie- 
znane, wniesionym został do sądu powiat. 
w Sniatynie przez Herscha Dunkel w Zawalu 
pozew o zapłatę sumy 800 Mk. z pn. Na 
podstawie pozwu wyznaczono rozprawę na 
dzień 2 czerwca1921 godz. € rano biuro Nr.3. 
Celem strzeżenia praw pozwanej, ustanawia 
się p. dr. Semaniuka, adwokata w Sniatynie, 
kuratorem. Tenże kuratar zastępować będzie 
pozwanego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on sam 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 


Sąd powiatowy, Oddział II. 


Śniatyn, 19 kwietnia 1921. 5852 


Cg. I. a) 10t/21/4. Przeciw niewiado- 
maj z miejsca pobytu Stefanji Fedorowskiej 
zam. Fil, wniósł Wasyl Fil z Gnojnie przez 


po M NA ZZOZ A NE AO 


adw. dr. Reisnera w Krskoweu pozew o 
rozdział od stołu i łoża. Próby ugodowe 
wyznaczono na dzień 14, 21, 28 czerwca 


1921 godz. 9 rano biuro Nr. 3. Dla niecbe- 
cnaj pozwanej ustanawia się kuratorem 
adw. dr. Schnecbauma w Przemyślu. który 
będzie ją zastępował aż do czasu zgłoszenia 
się jej w sądzie lub ustanowienia innego 
pełnomocnika. 


Sąd okręgowy, Oddział I, 
Przemyśl, 7? kwietnia 1921. 5800 


Cg. I. a) 421/21/1. Przeciw Pawłowi 
Blochąwi, którego miejsce pobytu jest nie- 
znana, wniesionym został do sądu okręgo- 
wega we Lwowie przez Henryka Jana Ver- 
hellauwa przemysł. naft. w Ropianee pozew 
o zwrot derki wałnianej lub zapłatę 10.000 


audjancja na dzień 30 marca 1921 godz. 9! 
rano saia 37. Celem strzeżenia praw pozwa- | 
nego ustanawia się p. dr. Marcelego RBubera 

adw. we Lwowie, kuratorem. Tenże kurator | 
zastępować będzie pozwanego w rzeczonej 

sprawie na jego koszt i niebezpieczeństwo, 

dopóki on w sądzie się nie zgłosi lub pełno- 

mocnika nie zamianuje. 


Sąd okręgowy cywilny O. L. 
Lwów, 28 lutego 1921. 


Konknrsa. 


Prez. 14834 21, Konkurs na opróżnione 
w okręgu lwowskiego sądu apelacyjnego 
posady kaucelistów, ogłoszony w Nr. 116 
„Gazety Lwowskiej”, upływa Z dniem 30 
czerwea 1921. 


5367 


Prezes sądu apelacyjnego. 
Lwów, 18 maja 1921. 5836 3—3 


Prez. 14817/21. Konkurs na posady 
wożnych w Czortkowie, Delatynie, Haliczu, 
Mikołajowie, Mostach wielkich, Niemirowie, 
Peczeniżynie, Sadowej Wiszni, Samborze, 
Stryju, Tarnopolu (2), Tyśmieniey, Zabiu, 
Złoczowie i we Lwowie, ogłoszony w Nr. 
116 „Gazety Lwowskiej upływa z dniem 20 
czerwca 1921 


Prezes sądu apelacyjnego. 
Lwów, 17 maja 1921, 5254 8—3 


Prez. 14818 4 W/21. Konkurs, ogłoszo- 
n$ w Nr. 116 „Gazety Lwowskiej“ na po- 
|, dozoraów więżni w sądach okręgowych 
!w Czortkowie, Samborze (2), Stanisławowie, | 


Mk. Na podstawie pozwu została wyznaczoną | okręgowego w Wadowicach opróżnione zostały 


tryju, Tarnopolu i Złoczowie upływa z dniom 
20 czerwca 1921. 


Prezes Sędu apelaczjnego. 
Lwów dnia 18 maja 1821. 5256 3—3 


Prez, 1481621. Konkurs na posady 
dezorczyń więźni s to po dwie w sądzch 
nkręgowpch w Czorlkowie, wawie i Siani- 
gławowie ogłoszony w Nr. 116 „Gazety 
Lwowskicj“ wpływa 2 dniem 20 czerwca 
1921 r. 

Prezydjum Sadu apelacyjnego. 
Lwów dnia 18 maja 1921. 5255 8—3 

Nr. HI 13°33 2560/21. Ministerstwo 
Zdrowia Pabiicznego ogłasza konkurs na: 
possdy dyrektorów szpitali powszechnych i 
publicznych w Małopolsce: A) 1. w Bóbrce, 
2. Brzezanach, 3 Jasle, 4 Kaluszn, 5. Luba- 
ezowie, 6. Samborze, 7. Stryju, 8. Tarnopolu, 
9. Złoczowie, 10. Nowym Targu, B) 1. w 
Stanisławowie. 2. Tarnowie, C) posady pry- 
mariuszów-internistów szpitali: 1. w białej, 
2 Drohobyczu, 3. Stanisławowie. 4. Tarno- 
wie. Do posad wymienionych pod A) pray- 
wiązana jest: a) płaca zasadnicza miesięcznie 
1.800 Mr., b) dodótek dreżryźnisny miesię- 
cznie od kwoty €.600 Mk. do kwoty 6.689 
Mk. zależnie od stanu rodzinnego i miejsco- 
wości; pod B) przywiązana jest: a) płacą 
zasadnicza miesięcznie 1.600 Mk, b) dodatek 
drożyźniany miesięcznie od kwoty 9.828 Mk. 
do kwoty 7.644 Mk., zależnie od stanu ro- 
dzinnego i miejscowości; wreszcie do posad 
wymienionych pod ©) s) płaca zasadnicza 
miesięcznie 1,800 Mk., by dodatki drożyźnia- 
ne miesięcznie od kwoty 8 610 Mk. do kwoty 
6.659 Mk., zależnie od stanu rodzinnego i 
miejscowości. Pozatem we wszystkich grupach 
dodatki za studja w wysokości 20 pre. płacy 
zasadaiezej i ewent. dodatki za wysługę lat 
po 2! pre. od płacy zssadniczej. Ubiegający 
się o jedną z powyższych posad, winni wy- 
kazać, że: 1. są obywatelami Państwa Pol- 
skiego, 2. posiadają prawo praktyki lekarskiej 
w Państwie Polskiem, 8. wiek. nie przekra- 
czający 40 lat (przy odpowiednich kwalifika- 
ejach mogą być zamianowani kandydaci do 
lat 60), 4. nieposzlakowaną przeszłość przy 
dołączeniu (Curriculum vitae), ponadto: 5, 
dla dyrektorów, że posiadają dostateczne 
wszechstronne wykształcenie lekarskie, prze 
dewszystkiem w dziale chirurgji 1 położnictwa 
oraz znajomość administracji szpitalnej, 6. 
dia prymarjuszów-interaistów, że posiadają 
specjalne wykształcenie w dziale chorób 
wewnętrznych, chemji lekarskiej i bakterjo- 
logji. Termin konkursu oznacza Ministerstwo 
Zdrowia Publicznego na dzień 30 czerwca 
1921 r. Podania należycie udokumentowane, 
przy dołączeniu świadectw odbytej praktyki 
lekarskiej w szpitalach, wzgl. klinikach oraz 
ewent prac naukowych, należy wnosić w tym 
terminie do Ministerstwa Zdrowia Publiez- 
nego, Wydział: Zakłady lecznicze, Warszawa, 
Belwederska Nr. 1 wraz z wymienieniem 
jednej lub kilku miejscowości, w których 
kaudydat pragnąlby posadę otrzymać. 

Warszawa, 12 maja 1921, 

Minister w z. 
(—) Chodzko 
5405 2-8 Podsekretarz Stanu. 


L. 150421. Przy Prokuraturze sądu 


dwie posady podorckuratorów. Podania o ta 
posady, lub o takie same posady przy innej 
prokuraturze opróżnić się mogące, należy 
wnieść w drodze służbowej do prokuratury 
sądu apelacyjnego w Krakowie najpóźniej do 
30 czerwca 1921. . 
Prokuratura sądu apelacyjnego. 


Kraków, 24 maja 1921. 5407 2—8 


L. 315921. Celem obsadzenia posady 
dozorcy więżsiów przy Zakładzie kary w 
Drohobyczu, rożyvisuje się koakurs a termi- 
nem do 16 czerwca 1921. Z posadą tą jest 
połączone uposażenie 4 stopnia ER 
fupkejonarjuszów pań:twowych. Posada ta 
jest prowizoryczua; stabilizacja nastąpi po 
roku, zależy od złożenia przepisanego egza- 
minu. Jako szczególny i konieczny warunek 
stawia się dokumentami stwierdzoną znajo- 
mość ogrodnietwai gospodarki rolnej Pierw= 
szeństwo mają inwalidzi ı wysłużeni żołnie- 
rze W. P. Bliższech informacji zasięgnąć 
można w Prokuraturze przy sądzie apelacyj« 
nym we Lwowie lub dyrekeji Zakładu kary. 
w Drohobyczu, dokąd też podania wnosić. 
należy. 


Prokuratura przy sądzie apelacyjnym. 
Lwów, 28 maja 1921, 5480 
i 


Kuratele., 


L. VII 4/20. Seliga Aitsebtiliet tecte 
Hirsch z Manasterku, pozbawiono całkowicie 
własnowolności z powowodu choroby umy- 
słowej. Kurator Sender Hirsen z Manasterku, 

Sąd powiatowy, Oddział VIII. 

Rawa, 20 maja 1921. 


$ 
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Feige „? u p Ł4 ZŁ ] 
ERELULCHA | 
S. (/11/5359. W sprawie urąadłości 


Marka F'uersteiras, wyznacza się audjencję 
na dzień 14 czerwca 1921 r. o godz 11 
przed” południem w burze žr., Jg nižoj 
wymienionego sądu c-le:n ro prawienia s'e 
w powzięciu uchwały nad urodą, tE0pono- 
wao przez dłużnika upsd ościowego. Na 
audjencję tę wzywa się dlużnika upudłościo 
wego, zawisdoweę masy i wszystkich wie- 
rzycieli «padiości'wych. usrawuisuych da 
głosowania. Dłużnik upadłościowy ma jsawić 
się osobiście na audj'ucję. Zastępstwo lego 
przez peźnoinocnika jest ty'Ło dopuszczalne 
o tyle, o ile waże powody stoja na prza 
szkodzie tego stawiennietea, o ile komisarz 
upadlorciowy uzna tegeh nieobeeność za 
usprawiedliwi:na; w przeczwnyn vypaiku 
uzni się wniesck za Gifuiyty. Dla kasy za 
liczkowej i eskoutowej w Stryja ustanawia 
się kuratora w osobie adw dr. Sta isława 
Dovievkiego na koszt i niebvzpieczeńn:two 
wierzy iela. 

Sąd okręgowy cyw., Oddział VII. 

Lwow, dnia 18 maja 1921. 5469 

S 120/165. Zwołanie gromadzenia 
wierzyciel, Krydatariusz Towarzystwo kre- 
dytowe rękodzielników i nizemiysłowców w 
Krakowie, wskutek prośby »rarządcy masy, 
adwokata dr. Buwińskiego o zwolnieniu go 
Z urzędu, zwołuje się zgromadzenie wierzy- 
cieli na dzień 25 czerwca IYŻł o godz. 10 
przed południem w biurze Nr.4! tego sądu. 
a TA obrady zapropo owanie nowego 
zarządcy masy w miejsc dr. 
Rowińskiego. 

Sąd okięgowy eywilay Oddział VI. 

Kraków, %2 kwietnia 1921. 


Komisarz konkursowy. 


Stanisława 


5420 


S$. 6i5/61. Usbwałą togo sądu z dnia 
22 listopada 1913 |. czyn. 8. 6,183, otwo- 
rzowy konkurs do inajątku Abratnuna.J kóbva 
Weidmana z Luószy, uznaje się po mysli $ 
135 ord. konkurs, ze ukoneżony. 
b ; Sąd okręgowy, Oddział LV. 


Stryj. 7 maja 1921. 


Licytacje 


E. 853191. Na widosek Scheindli 
Messer i tow. odbędzie się w sidzie tutej-] 
szym dona 15 czerwia 1921 o godz, 10 przed! 
poł. biuro Nr.2 Licytacja 16 cz ści realności | 
whl, 208 ks. gr. gia. kat. Ustrzyki doino, ! 
składającej się % parceli budowianej o ob-i 
Bzarze całej realności whi, 203, 20 sążm: 
kwadratowych. Oceniona jest ua 430 Mk. 
Najniżsea cena 210 Mk, poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Sad powiatowy, Oddział II. 


Ustrzyki dol., 14 maja 1921. 5416 1—3 
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E. 789/208. Dnia 22 czerwca 1921 o 

rodz. 10 przed południem w sądzie niżej 

wymienionym w biurze Nr. saii 2, edbę tzie 
gig lieytacja polo sy reulności iwh. 646 ks.; 
gr. gm. Baranów, Rachel: Zoielowej własnej. 
= Nleruchomości te oszacowano na 37.250; 
Mk. Najnisza oferta 185.64) Mk, Puniżaj 
najniższej oferty sprzedaż nie nastąpi. Doku- 
menta powyższe można przejczeć W biurze 
Nr. 1. Takie prawa, wobec których licytacja 


ua: 


Ri rw SZ 
& E KĘ 
i W 


raz EET AOT EEA PZ D E A DT DGA 
99 M mO FATE NT 


Zi 


jo MMIESA 


R 


8 


byłaby niedopuzzczalną, na'eży zgłosić do 
sędu najpóźniej do dnia licytacji. 
Sąd powiatowy, Oddział 1V. 


Tarnobrzeg, 20 maja 1921. 5361 
sady RY 
apasia uznania za simariozo 


T. 521/206. Wdrożenia postępowania 
caulem uznania za zmarłego, Łukasz lżewski, 
syn J.na i Marji, ur. dnia 31 października 
1888, rulnik, ostatnio we Lwowie zamieszka- 
ły brał udział w wojnia jako żAnierz adstr. 
przy 50 pp. i wedle przeprowadzonych do- 
chedzań powołany został w 1914 do służby 
wojswowej i od tej chwiii niema o nim ġa- 
dnej wiadomości. W spisach czerwonego 
krzyża wymieniony jest jako zaginiony. Mo 
zna zatem przyjąć, iż zajdą warunki ustawo-= 
wego domniemania śmierci po myśl $ 24, 
L. 2 u. e. wzgl. ust. 2 51 merca 1918 Nr. 128 dz, 
pp. Wobec tego na wniosek Julji Irewskiej wdra- 
ża się postępowauie celem uznania za zmar 
łego, Wiadomości o zaginionym należy udzie- 
lié sądowi. Zaginionego wzywa się, aby się 
jawił przed podpisanym sądem o ile żyje lub 
w inny sposób dał znać o sobie. Po dniu 
31 sierpnia 921 sąd na ponowny wniosek 
wyda ostateczne orzeczenie. 


Sąd okcęgowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 19 lutego 1921. 4517 


T. 718:206. Wdrożenie postępowania 
velom uznania za zmarłego. Hryć Sarabura, 
syo Szymona i Apny ur. 5 lutego 1876 w 
Cewkowie, rolnik, otatnio zamieszkały w Par 
chowicach, brat udział w wojnie jsko żoł 
mierz austr. przy 34 p. o. kr. i wedle prze- 
prowadzonych dochodzeń po upadku Prza- 
myśła dostał się do niewoli rosyjskiej, gdzie 
miał przebywać w miejscowości Aufl gen 
gub. Ask*kabsd. Od czasu wstąpienia du woj- 
„ka nie daje znaku życia o sobie. Można zatem 
przyjąć, iż zajdą warunki ustawowego do- 
mnuiemania śmierei po myśłi $ 24 L. 2, u 
e. wzg. ust. z 31 marca 1418 Nr. 148 dz. p. p. 
Zarządza się tedy aa wniosek Ewy Sarabura 
postępowanie celem uznaaia wyjmienionej 
osuhy za «zmarłą, Wiadomości o zaginicnym 
neleży udzielić sądowi. Zaginionego wzywa 
się, aby się jawił przed podpisanym sądem 
o ile żyje lub w inny sposób dał znać o Bo- 
bie. Po dniu 81 sierpnia 1921 sąd na po- 
nowny wniosek wyda ostateczne orzeczenie. 


Są, okręgowy cywilny Oddział VII 


Lwów, 17 lutego 1921. 4818, 


T. 7117206 Warożenie postępowania; 
celarn uznania za zmarłego. Herz Sperling, | 
syn Sis<hego i Edyty, ur. dnia 19 paździer= 
nika 1583 w Leszuowie, płatniczy brał udział 
w woluie jako żołnierz sustr. przy 80 p. 
strz. i wedle przeprowadzonych doevodzeń 
w roku 1917 został wysłany na roat włoski, 
skąd po raz ostatni pisał w grudniu 1817 
roku. Od tego czasu ślad za nim zaginął, 
Można zatem przyjąc, iż zajdą warunk: usta- 
woweżo łomniemania śmierci po myśi $ 24 
L. Ż u. c. wzgl. ust. z 3! maja 1718 Nr. 128 
Dz. pp. Wobec tego na wniosek Idy Sperling 
wzdreża się postępowania celem uznania wy- 
mieuiwiej osoby za zioarłą, a związku mał- 
teńskieyo zawartoezo na dmiu 26 sierpnia 
1917 miiędzy wymienionym a Jittą Eren- 
werth za rozwiązane. Wiadomości o zagi- 
nio-pra należy udzielić sądowi, albo aiw. 
dr. Stanisławowi Deryngowi we Lwowie, 
którego nstanawia się kuratorem oraz obroni 


o godzinie 7 30. — Truva de Toma, senzacja akrobatyczna — Lola Patrori, Eug. Bodo Kielczewska ! Gorj:ingw. artysci mi- 
mojrumat. — Litte BI i, imitator. — Masio wa, primabalerina, — A te się oszukał, farsa. — 12 atrakcy!! — YF nizozielę | święta 
2 przzdstawienia O godz, %stej i 7'30. — Bilet, wcześniej d+ 


cą węzła małżeńskiego. Zaginionego wzywa się 
aby się jawil przed podpisanym sądem o 
ile żyje, lub w imny sposób dał zuać o 
sobie. Po dniu 381 sierpnia 1921 sąd na po- 
nowiny wniosek wyda ostateczne orzeczenie. 


Sad okręgowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, 10 lutego 1921. 4819 


T 29216. Warożenie postępowania 
celem uznania za marłego. Franciszek Ma- 
zurek, syn Andrzeja i Anny urodzony 10 
sierpnia 1882 r. w Dubjecku instalator o- 
statnio we Lwowie, zamieszkały, brał udział 
w wajnie jako żołnierz austrjacki orwy 8 p. p. 
i wedle przeprowadzonych dochodzeń dostał 
sig przy upadku Przemyśla do rosyjskiej 
niewoli skąd wysłał ostatnią wiadomość 18 
października 1817 r. Od tego czasu nie da- 
Je o sobie znaku życia. Można zatem przy 
ląć iż zajdą warunki ustawowego domaie- 
mania śmierci po myśli $ 24 |. 2 ust. e. 
wzgl. ust, z 81 marca 1918 r. Nr, 128 dz. 
p p. Wobec tego na wniosek Julji Mazu- 
rek wdraża się postępowania celem uznania 
wymienionej osuby za zmarłą a związku mał- 
żeńskiego zawartego na dniu 7 lutego 1909 
między wymientonym a wnioskodawczynia 
za rozwiązany. Wiadomosci o zaginivnym 
należy ndziehć sądowi albo adw. dr. Ema- 
nuelowi Luftowi we Lwowie, którego usta 
nawia się kuratorem oraz obrońcę węzła 
małżeńskiego. Zagin'onego wzywa się, aby 
się jawił przed podpisanym sądem o 1le ży- 
ie leb w nny sposób dał zaać o sobie, Po 
dniu 16 października 192! r. jednak nie 
prędzej jas w 6 miesięcy po dmu ogłosze- 
nia tego edyktu w „Gazecie urzędowej* sąd 
na ponowny wniosek wyda ostateczne orze- 
czenie. 


Sąd okręgowy cywilny. Oddział VII. 
Lwów, dnia 26 marca 1921. 4918 


T. 873/20;7. Zarządzenie postępowania 
ceiem udwodniania śmierci. llko Dmstry- 
szyn, ur. 28 sierpnia 1589 r. syn Józefa i 
Katarzyny w Drozdowieach poszedł na wojnę 
u pierwszą mobilizacją w r. 191%, a osta- 
tnią wiadomość przyszła żonie w r. 1917. 
Wedle zawiadomienia z gmiay Wisn:owczył: 
Iiko Dmytryszyn 20 lipca 1919 w czasią 
potyczki polsko ukraińskiej został zabıty i 
pochowany tam na ement.rzu. Wobee togo 
zarządta się na wniosek Katarzyny postępo- 
wanie celem udowodnienia Smierci a zara- 
zem ogłasza sia wezwanie aby do dnia 31 
maja 1921 udzielowo wiadomości o wymie 
nionym sądowi aibo adw dr. Salamonowi 
Górnowiczowi we Lwow 6, którego ustana 
wia się kuratoreta zaginionego. Po upływie 
tego terminu i po, przeprowadzeniu dowo- 
dów jednakowoż nie prędzej jak w trzy mie 
siące od dnia ogłoszenia tego zarządzenia 
w „Gazecie Lwowskiej“ urzędowej sąfl orze- 
knie ostatecznie o wniesku. 


Sad okręgowy cywilny. Oddział VII. 
Lwów dnia 15 lutego 1921. 4816 


T. IV. 162/208. Wdrożenie postępowa 
nia celem udowodnienia śmierci, Rabin Ma- 
jer 2 im. Peterfceuad recte Landau, urodzo- 
ny w coku 1890 w Nowym Sączu i tam za- 
mieszkały, wy echał w marcu 1420 do Bor: 
liga, by się poddać tam operacji. Jak zeznał 
świadek Chain Leser Federbusch i QCipora 
Federbuchowa w dwa dri po operacji Rubin 
Majer Peterfreund recte Landzu zmarł, po- 
czem świadkowie ci byli na jego pogrzebie. 
Gdy wobec powyższego jest prawdopodobnam, 
zs Rubin Majer 2 im. Petorfreud recto Lan- 
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dav ponićsł śmierć, przeto na prośba Chai! 


Peterfreund w Nowym Sączn wdr:ża się po” 
stępowanie celom udowodnienia zaszłej śmier= 
ci. Wydaje się przeto ogółne wezwania, sby 
nwiadomiono sąd albo ów. dr. Sterna Ber- 
tolda w Nowym Sączu, którego: ustanawia 
się kuratorem niecheenego aż do dnia 80 
sierpnia 1921 o zaginionym. Po upływie po- 
wyzszago czajoktósu i po przeprowadzeniu 
dowedów bydzie rozsirzygnięte o dowodzie 
zaszłej śmierci. 


SąG okręgowy. Oddział IV, 
Nowy Sącz, 12 kwietnia 192], 4980 

T. 8%2!/4. Mercia Kuniee, syn Jana, 
urodzony 5 listopada 1651 w Radechińcach 
Żołuierz 89 p. piecholy. Dochodzenia wyka- 
zuły, że tenże iako jeniec umrzeć miał w 
szpiialu w Noworauiea z początkiem 191E 
r. Gdy zatem można przyląć, żo zaistnieją 
warunki ustawowego stwierdzania śmierci 
zarządza się na wniosek Marji Kuniee po- 
stępowanie celem uznania wymienionej 0s0- 
by za zmarłą i uznezia małżeństwa tegoż 
zawart go duia 11 lipca 1905 z Marją z To- 
rysiów Kuniec za rozmiązane a zarazem o- 
głasza się, azeby udzielono wiadomości o za- 
ginionym sądowi aibo p. dr. Schneebaumo- 
wi w Przemyśla, którego ustanawia się ku- 
ratoram i obrońcą węzła małżeńskiego, Mar 
cina Kuńca wzywa się jeżeli żyje, aby sta- 
wił się przed tut sądem lub w izny spo- 
sób dał znać o sobie. Po bezskutecznym u- 
pływie 6 miesięe:nazgo czasokresu od ogło- 
szenia w „Gazecie Lwowskiej* na ponowną 
prośbę orzeznia Sąd vstalecznie o wnioska, 


Sąd Okręgowy. Oddział V, 


Przemyśl, dnia 14 msja 1521. 5440 


T. 58,404. Fudko Kluka, syn Michała 
i Anny, urodzony w Leżachowie 24 lutego 
1578 jako żołnierź popadł w niewolę rosyj- 
skg i od marca 1918 słuch o nim zaginął, 
Gdy woree tego jast prawdopodobne, że 
osoba wymieniona poniosła śmierć, zarzą- 
dza się na wniosek Marji Fluka postępowa- 
nie celem udowodnienia jej smierci i roz- 
wiązanie malż ństwa, a zarazem ogłasza się 
wezwanie, ażeby po pół roku od ogłoszenia 
w „Gazecie Lwowskiuj* ssdowi albo p. dr. 
Schneckhaumowi adwokatowi w Przemyślu, 
którego ustańawia sig kuratorem i obroú- 
cą węzła maażeńskiego udzieiono wiadomo- 
© o zaginionym. Po urływie tego ter- 
minu na ponowną prośbę sąd orzeknie o- 
statecznie o wniosku. 


Sąd ukręgowy. Oddzisł V. 


Przemyśl, 2 maja 1921. 5441 

T. 7721/38. Dmytro Sagan, syn Hare- 
syma, urepzony w Siedliszach phd Taw oro- 
wem 3 marca 18:2, w roku 1914 wstąpił 
du wojska ausirjackiezo i od tego czasu słuch 
o nim zagirął. (Gdy wobse tego jest pra- 
wdopodobne, ża csoba wymieniona ponio- 
sła Śmierć, zaiządza się na wniosex Budo- 
kji Saganowej postępowanie eslem udowo- 
dnienia jej śmierci i rozwiązanie małzeń: 
stwa a zarazem ogła:za się wezwanie, aże- 
by do pół roku od ogloszenia w „Gazecie 
Lwowskiej“ sądowi albo p dr. Glanzowi ad- 
wobaiewi w Frzemyśln, kiórego ustanawia 
się kuratorem i obrońeą węzła małżeńskiego 
udziełono wiadoizości o zsginienyjan. Po u- 
piywie tego terminu i na ponowną prośbę 
sąd orzeknie ostatecznie o wniosku. 


Sąd oxręgowy. Oddział V. 


Przemyś!, dnia 20 kwietnia 1921. 5442 
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Oglądać można w warstatach Firmy „Batory i Osiński" przy 
ul. Ossolińskieh L. 13 — Oferty pisemne wnosić należy do 
10 czerwea 1921 r. do Kraj-weco Urzędu Odbudowy w li- 
kwidacji, Lwów, ut. Kopernika 1. 11. 


biny, Motory, po cenach kon= 
kurencyjnych poleca „Pilot, 
Lwów, Batorego 4 

uch wka, biacha pocyn- 

kowana do krycia dachów 
o cenach zniżonych poleca 
„PILOT" Lwów, Batorego 4. 
Mge Lokomobila Pług 
IL Stocka, Pług Avanoe, Pru- 
gi Sacka okazyjnie nader ta- 
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w pudełsach z sttkiem 
wyrobu far. lab. „Ap. KOWALSKI" w Warszawie, Mio- 
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| OGŁOSZENIE. 


- Z powodu zniszczenia ksiąg Spółki handlowo- 


Ska z ogran. odpow. dowa 1 Sprzedaż w aptekach, składach aptecznych i per- Et ślana wa- nio poleca „PILOT“ Lwów 

Ę j fwnerjach, Spósób użycia dołączony do każdego pudełka, rolniczej Towarz. gosnoi, 3 Erzemy R ch w eza Ritorn 4. i 

Lwów Mż A - Bel rf odka ti. sie inwazji bolszewickiej w sierpniu 1920 r., wzy- l EM TL 

ui. Eo pernila 4 dnią Małopolskę, £ „OZON“. Hurtownia Materjałów | wamy wszystkich. interesowanych, aby zgłosili | || dnia ?1 mnje br. w tram 

=r Apiecznych, Lwów, Kołłątaja 8, u podpisanej Spółki swe pretensje z czasów przed- | jj) zgubioną pieczęć okrzgła 

| A a również hurtowo do nabycia: P. Mikolasch i Ska | inwazyjnych najdalej do 15 czerwca 1921. gdyż AE eniu dO) 

ariy EFE Ery i POROSTY i Apt. Związ. Wytw. Handl. Farm, pretensje zgłoszone po upływie tego terminu nie | skach". Zustrzóżedia pozy 

r - będą wciągnięte do bilansu likwidacyjnego Spółki, | ne. ¿nalızvę upraszasię o zwro 

poreca anjianiej a nna | i dl : T 6 irit K di e Pira P 

- 3 p P PPE z | owo-Rolnicza Tow. Gospodarskiego | Nadzwycz. Komisarjatu do wal 

P Hoszowski u Ww ów Kupujcie Miljonówke! Sable, Dap owe: Roj P à g E „z epidemjani (Lwów, Mi 
=. Akbaienauicha L B.| stow, zarejestr. z vgraniczoną poręką w Przemyślanach. ! ckiewicza 26 II p.). 
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